
Mb. 270 Czwartek, 26 Listopada 1891. K o k  8 1 ,

. , Wychodzi codziennie o godzinie 5 po połu- 
“iiin z wyjątkiem dni poswiąteczuyeh.

Nnmer pojedyńezy kosztuje w miejscu 5 cen- 
,S  pocztą 8 centów. — Biuro Red&iseyi i  Admi- 

Siatracyi ulica Czarnieckiego 1. 8. — L isty  należy 
‘f&ukowad. — Reklamacye otwarte wolne od opłaty.

Telefonu redakeyi nr. 88.

Prenum erata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  13 zł., p ó ł r o c z n i e  8 zł., k w a r- 
t a  l n i e  4 zł., m i e s i ę c z n i e  1 z i. 35 e t W  miejscu r o o s n i e  13 zł., p ó ł r o  ' a n i e  6 zł., k w a r ­
t a l n i e  3 zł., m i e s i ę c z n i e  1 rJ .

P r z e w o d n i k  n a u k o w y  i 1 i t e r a e k i , dodatek .miesięczny do Gftzeiy Lwowskiej, otrzy­
mują cało i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakie ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do
końca czerwca iub od 1 lipca do końca grudnia; ówiereroezui i miesi^ezal «r dopłatą # w " m i 75 c i ,  
drudzy ISO at — P r  v»  w o d n i k premuatnowany osobno kosztojc » f i .

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen­
tów, kiikorazows po ,6 centów od miejsca 1 'wiersza 

Inseratyj przyjm ują; w A ustryi i  Niemczech 
wszystkie ageneye anonsów; we F rancyi, w Paryże 
wyłączcie ageńeya pana A d a m a ,  Bouleyard Ra- 
spail, Nr. 105 bis.

Zaproszenie do przedpłaty.
Przedpłata na G a z e t ę  L w o m  

■fką wynosi za czwarte ćwieróroeze 
w m i e j s c u  g z ł ,  p o c z tą  4 &Łi 
za miesiąc listopad: w m i e j s c u
1 zł., pocztą 1 ał. E5 ct. Z P rze- 
W o d n t M e m  za czwarte ówierćro- 
eze w m i e j s c a  B zł. 75 ct.. po- 
®Ktą 4  z ł .  75 c t.; za miesiąc listo­
pad *w‘m i e j s c u !  ‘iŁ  Bit et., p o -  
Catą i  zł. 65 c t. Prenum eratą przyj­
muje się tylko od i lub 16 każdego
miesiąca

W celu ustalenia nakładu pro 
simv o wczesne nadsyłanie prenum e­
raty.

N a podstawie umowy, zawartej z re- 
iakcyą warszawskiego „T ygodnika Ilu -
8trowanego“  zawiadamiamy szanownych 
prenumeratorów naszych, iz nabywać mogą 
piękne to pismo, celujące tak doborem treści 
literackiej ja k  i artystyczną wartością działu  
ilustracyjnego, p o  c e n i e  z n a c z n i e  z n t ~  
ł o n e j .

Pr e n um ei a t o r o w i e Gazety Lwow~ 
skiej nogą otrzymywać warszawski „Tygodnik  
Ilustrow any", r° następującej cenie:

. półrocznie 5 zł.
f c  I W l l W l f T  kwartalnie 2 „ 50 ct
I ł P  iJ B H 1? 1 U . miesięcznie 34 „
lT . . półrocznie 6 zł. BO „

Hi mm cn: s s s  ? ; w. :

CZĘŚĆ URZĘDOWA

bardzo dobrze, wszelkie objawy chorobowe 
ustępują, a wkrótce spodziewać się można 
rekonwalescencyi.

Wiedeń, dnia 22 listopada 1891 r., godz. 
8 rano.

Profesor dr. K a h l e r  w. r. 
Profesor dr. K a p o s i w. r. 
Prymaryusz dr. R o li  e 11 w. r.

64. Biuletyn.
Polepszenie u Jej ces. i król. Wysokości 

Najdostojniejszej Arcyksiężniczki M a łg o r z a ­
ty  Z o f i i  czyni postępy, a stan sił zadawa­
lający. Objawy gorączkowe w dniu wczoraj­
szym były bardzo nieznaczne.

Wiedeń, 23 listopada 1891, godzina 12 
w południe.

Profesor dr. K a h l e r  w. r.
Profesor dr. K a p o s i w. r.
Prymaryusz dr. E o l l e t t  w. r.

Jego ces. i król. Apostolska Mośó raczył 
Najwyższem postanowieniem z dnia 21 listo­
pada b. r., śpiewaczce Marceli S e m b r i c h ,  
nadać najmiłościwiej ty tu ł c. i k. śpiewaczki 
nadwornej.

63. Biuletyn.
Jej c. i k. Wysokość Najdostojn. Arcy- 

siężniczka M a łg o r z a t a  Z o f ia  ma się

Lwów, 25 listopada.

W dziesięć lat od wybuchu tak 
tak zwanej kwesty i tunetańskiej, a w 
siedm od wprowadzenia w Tunisie pro­
tektoratu francuskiego, zaczynają obe­
cnie wychodzić na jaw  nieznane do­
tychczas szczegóły. Nabytek ten kolo­
nialny, może najkorzystniejszy, jaki 
Francya zrobiła w ostatnich czasach, 
był jedną z przyczyn jątrzącego się cią­

gle zatargu pomiędzy Włochami a Fran- 
cyą. Od chwili protektoratu i interwen- 
cyi francuskiej w Tunisie, poczyna się 
także we Włoszech przeobrażenie na nie­
korzyść Francyi, widoczne oziębienie 
sympatyj dla „bratniego" narodu, a na- 
koniec porzucenie mrzonki o zjednocze­
niu z czasem plemion romańskich. Kwe- 
stya zaczyna się wyjaśniać, ale znajo­
mość rozwoju tej sprawy nie powróci 
już Włochom utraconego wpływu. Są­
dzić nawet można, że gdyby wcześniej 
znane były szczegóły, które obecnie o- 
głasza wydana w Paryżu bezimiennie 
książka o Tunisie, to byłyby one wzbu­
dziły pewne we Włochach niedowie­
rzanie w życzliwość dla nich Anglii.

Bezimienny autor przedstawia, na 
podstawie dokumentów, dzieje ostatnich 
lat Tunisu i usiłowania dyplomacji, 
głównie angielskiej, włoskiej i francu­
skiej. Długo w Tunisie reprezentant an­
gielski sir Tomasz Wood, starał się na 
każdym kroku paraliżować zabiegi przed­
stawiciela Francyi, a popierać repre­
zentanta Włoch. Ale trwało to tylko 
dopóty, póki w Anglii nie spostrzeżono, 
że Włochy dążą do uczynienia z Tuni­
su swojej prowincyi, i to nie przez 
protektorat, ale w chwili sposobnej 
przez aneksyę.

Wówczas to Anglia, mając do wy-, 
boru, oddać Tunis w ręce francuskie 
lub włoskie, zdecydowała się nie prze­
szkadzać Francyi. Anglii szło o to, a- 
żeby bardzo ważna cieśnina morska nie 
przypadła w udziale Włochom. Włochy 
bowiem w posiadaniu Sardynii i małej 
wyspy Pantellaria, uzyskawszy jeszcze 
przylądek Bon, wyżyny Kartaginy i Bi- 
zerty, byłyby uzyskały nieograniczone 
posiadanie drogi morskiej, łączącej Eu­
ropę ze Wschodem. Interesem Anglii 
byłoby raczej, ażeby przeciwne wybrze­

ża tej cieśniny dostały się w posiada­
nie dwóch państw. Jednej właścicie­
lem były już Włochy z natury samej 
i dlatego w objęciu strony przeciwnej 
nie czyniła Anglia trudności republice.

Befleksye powyższe były jednak 
treścią narad dyplomacyi angielskiej 
na wiele lat przed r. 1881. Wówczas 
jednak, Włochy zajęte reorganizacyą 
swojej armii, odosobnione i bez sprzy­
mierzeńców, nie mogły nawet marzyć 
o przeszkodzeniu Francyi. (My zaś w 
maju tegoż roku przyszło do zawarcia 
traktatu w Bardo, nieżyjący już dziś 
minister i prezes gabinetu włoskiego, 
Cairoli, nie protestował, a reprezentant 
Włoch w Tunisie dopuścił się kilku 
błędów politycznych, które nie przy­
czyniły się bynajmniej do zrażenia 
Francyi. We trzy lata potem nastąpiła 
zbrojna interweneya francuska, której 
nie mogli już zapobiedz i następcy Cai- 
rolego. Ale jeżeli Włochy, w skutek 
trudnego wówczas położenia a w czę­
ści błędów własnej polityki, poniosły 
porażkę, to od kwesty i tunetańskiej 
przekonały się. że nie w sąsiednim, ro­
mańskim narodzie, ale w przymierzu 
ze środkowemi mocarstwami Europy, 
szukać powinny oparcia i bezpieczeń­
stwa.

Z Eady państwa.

Mowa p. Szczepanowskiego,
wygłoszona w dyskusyi nad etatem M inister­
stwa skarbu, jest w streszczeniu ze stenogramu 

następująca:
Wysoka Izbo! Tok dyskusyi przybrał 

kierunek, który p. Ministra skarbu niewąt­
pliwie zadziwia. Prawie każdy z mówców 
chwali go, że w swym wywodzie finansowym

LISTY CZYTELNIKA
przez

W o j c i e c h a  B z i e d u s z y c k i e g o .

Jezupol, 9 listopada 1891. 
Określenie wartości podane przez Maraa 

jest zupełnie dowolne. Nim się o wartości 
mówi, trzeba sobie zdać sprawę z tego, co 
to słowo znaczy, a ono ma dwojakie znacze­
nie. Eaz oznacza to, co jakaś rzecz jest warta 
dla jakiegoś człowieka, t. j. jakie ofiary on 
gotów ponieśó, aby tę rzecz posiąść albo za­
chować, drugie znaczenie wartości oznacza ce­
na towaru.

Gdyby Mars myślał o wartości w ła­
ściwej, o wartości, którą rzecz ma dla każde­
go człowieka, miałaby jego definieya jakieś 
uprawnienie, bo wtenczas wysiłki, których 
gotów człowiek się podjąć, aby rzecz pożą- 
deną mieć, są miarą jej wartości. Tym wy­
siłkiem może być praca właściwa, umysłowa, 
albo ręczna, może nim być także bierne cier- 
Pmnie, które bywa jednak ekonomicznie uwa- 

^ue także za pracę, czego dowodzi n. p. 
PIaca odźwiernych, których obowiązkiem jest 
ł  ąo nudzić się w bramie pałacowej. Ale w 

on razie, bezwzględna wartość przedmio- 
" t  stoi w żadnym stosunku do ieh cen, 

+ Ja ,Wartości takowej. Największą war- 
? Posiadają przedmioty niezbędne do ży- 

f la,h 1 każdy człowiek podejmie się wszyst- 
możliwych wysiłków i cały czas swój 

Poświęci, aby otrzymaó proste jadło, konie­
czne nakrycie nad głową i konieczną odzież

t. j. rzeczy tanie. Jeśli kto może mieó z 
mniejszym trudem odzież zwyczajną, nie bę­
dzie się już pewnie m ęczył, aby mieó je ­
dwabie, a nikt najmniejszego nie zrobi wy­
siłku, aby mieó brylant, jeżeli w tym bry­
lancie nie widzi środka, dla otrzymania po­
trzeb życia. To też nikt na pustyni nie za­
mieni jednego bochenka chleba, za obraz 
Eafatda, który się płaci krociami. Dopiero 
kto ma, tyle chleba, prostej odzieży, pomie- 
szkań i opału, na swoje rozporządzenie, że 
wraz rodziną opływa w rzeczach potrzebnych 
do życia, gotów je zamienić za błyskotki, 
albo za zbytk i, taki nadmiar rzeczy potrze­
bnych nazywa się bogactwem społecznem. 
Cywilizowane społeczeństwa nie potrzebują 
całego trudu swego, i wszystkich sił swoich, 
poświęcić dla opędzenia niezbędnych potrzeb. 
Część czasu mogą poświęcić Da wyrabianie 
rzeczy zbytecznych ale przyjemnych. Praca 
jest rzeczą tak przykrą, że skoro człowiek 
posiada to, co mu się wydaje niezbędnem, za­
niecha pracy. Nie bjTiby tedy ludzie nigdy 
przyszli do posiadania wygód i zbytków, 
gdyby nie byli pomiędzy nimi powstali lu ­
dzie przemożni, którzy ich do dalszej zbyte­
cznej pracy zmuszają, a produktem tej pracy 
rozporządzają. Byli to niegdyś właściciele 
niewolników, później feudalni panowie. Eolę 
ich objęli dziś ludzie bogaci. Nadmiar dóbr 
ziemskich spoczywa w rękach niewielu, a 
ogół ludzkości musi pracować cały dzień i 
wyrabiać nieraz rzeczy zbyteczne, aby otrzy­
mać od bogaczów w formie zapłaty owe rze­
czy niezbędne, które się nagromadziły w ich 
ręku. Tem się tłómaczy nie tylko pochód 
materyalnej cywilizacyi. Przymus do pracy 
zadawany ogółowi wytworzył w krajach żarno 
żnych takie mnóstwo dóbr, że jest już nawet 
nadmiar rzeczy zbytecznych, które się także

dostają w ręce robotników. Przyzwyczajenie 
powiększa ich potrzeby, i z tego wynika, że 
robotnik angielski pracuje wraz z żoną i z 
dziećmi z największem wytężeniem na to, 
by m iał piwo i befsztyk i porządną odzież, 
kiedy nasz chłop nie da się już do pracy 
nakłonić, gdy ma kartofie, chleb razowy, pro­
stą wódkę, zgrzeble płótno i kożuch barani. 
Mieszkaniec wysp oceanu Południowego nie 
potrzebuje nic więcej nad orzechy kokosowe, 
które mu sama natura daje, i nic nigdy w 
skutek tego nie robi, chyba dla zabawki.

Ale Mara mówił o cenie, a cena, to 
rzecz wcaie inna. O tyle tylko twierdzenie 
Maraa ma pozory słuszności, o tyle tylko praca 
może być miarą wartości, że wiadomo na 
targu europejskim dokładnie, wiele dni pracy 
potrzeba na to, aby otrzymać pieniądze, za 
pomocą których można jakiś towar kupić. 
Ale ta sama ilość oni pracy nie jest potrze­
bną, aby ten towar wyprodukować i cena 
towaru, którą Mara nazywa jego wartością, 
wcale nie przedstawia sumy pracy włożonej 
w ten towar. Najprostsze przykłady dowiodą, 
że.tak jest. Wół paśny kosztuje przeciętnie 
u nas 200 zł. a robotnik męski zarabia u nas 
na wsi przeciętnie 30 albo 40 centów dzien­
nie. Otóż pytam się, czy produkeya wołu 
paśaego przedstawia 600 dni nieustannej 
pracy? Większa część jego wartości przyby­
wa mu sama, w skutek tego, że rośnie, i że 
się pasie na pastw isku, strzeżony wraz ze 
stoma innemi wołami przez jednego albo 
dwu pastuchów. Praca potrzebna na skosze­
nie i zwiezienie siana i słomy potrzebnej 
dla niego, wynosi także tylko kilka reńskich, 
koszt postawienia s ta jn i, w której zimuje, 
trzeba podzielić na mnóstwo wołów i na 
długi szereg lat tak, że praca ludzka potrze­
bna dla jego ochrony przed niepogodą wy­

nosi znowu wartość kilku reńskich. Nie wię­
cej wynosi to, co było potrzebnem, dla opła­
cenia robotników sporządzających brahę, ma­
kuchy, lub inne jadło dla wołu potrzeone, i 
tych, którzy wołu zimą obchodzili. Powiemy 
mniej więcej, prawdę, gdy obliczymy koszt 
pracy potrzebnej do produkcyi wołu tucznego, 
na jakich 30 zł. brutto, a wół oddał zazwy­
czaj więcej jak tę sumę sam pracując przy 
roli, nim go zaczęto karmić. Zatem wół tu ­
czny przyszedł darmo, a jednak dadzą zań 
200 do 300 reńskich. Taka sama jest też pro- 
poreya między ceną wszystkich produktów 
rolniczych u nas kosztem pracy włożonej w 
ich produkeye. Nowina z korczunku będzie 
warta 150 albo 200 zł. za m org, a korczu- 
nek tego morga kosztował w robociźnie, 
około 20 zł. opłaconych sowicie i z grubą 
przewyżką, ceną drzewa, które wpierw na 
tym morgu rosło, a które powstawało bez 
żadnej prawie pracy ludzkiej. Posąg staro­
żytny został wykopany przypadkiem, przez 
robotników, którzy otrzymali płacę za co in­
nego, za kopanie fundamentów pod dom, a 
wydobycie i ustawienie posągu kosztowało'co 
najwięcej kilkaset franków. Jednak cena po­
sągu wynosi zawsze kilka tysięcy, a czasem 
kilka kroć sto tysięcy franków. Wiktor Hugo 
pisząc swoje wiersze, właściwie nie praco­
wał wcale, tylko bawił się a dostał potem 
za rękopism dwakroó sto tysięcy franków. 
Jakaż tu tedy jest proproreya między pracą, 
włożoną w jakiś przedmiot, a tegoż ceną 
targową ?

A teraz weźmyż odwrotne przykłady. 
Szlachcic bawił się w agronoma uczonego i 
wykojncypował, że jego folwark będzie zna­
cznie więcej wart, jeźli ziemię przekopie na 
dwa metry głębokości. Praca potrzebna do 
osiągnięcia celu, wynosi kilkadziesiąt tysięcy



tak trzeźwo przedstawił finansową sytuacyę 
M onarchii; ostatni zaś posunął się w inter- 
pretacyi tego wywodu aż do konkluzyi, że 
finansowa sytuacya Austryi jest rozpaczliwa. 
P. M inistei może powiedzieć: Boże uchowaj 
mnie od przyjaciół! Pozwolę sobie wytknąć 
niektóre punkta wywodu, które pewnie stały 
się przyczyną t e j , mojem zdaniem , całkiem 
niewłaściwej interpretacyi. Jako członek Rzą­
du, którego program obejmuje: zabezpieczyć 
Austryi potęgę polityczną, utorować drogi 
postępowi ekonomicznemu, rozwiązać kwestyę 
socyalną - pan Minister skarbu nie mógł 
chcieć przedstawić sytuacyi jako tak rozpacz­
liwą, i zdaje mi się, że sam zastrzeże się 
przeciw interpretacyi posła Grossa (który 
mówił o potrzebie nowego obniżenia warto­
ści renty austro-węgierskiej, jak to się stało 
w roku 1868). Usłyszeliśmy znów nutę sta­
rej katarynki : oszczędności w wydatkach na 
armię; usłyszeliśmy wywody o konieczności 
ogłoszenia na nowo częściowego bankructwa 
Państw a! Mniemam, że każde z większych 
stronnictw Izby z oburzeniem odeprze podo­
bną imputacyę. Austrya ma zachować swą 
potęgę, ma uregulować walutę, ma rozwiązać 
kwestyę socyalną; a tu śmie ktoś mówić
0 nowem bankructwie Państwa?!

Oszczędności na budżecie a rm ii! Szwaj- 
carya nie ma armii, a jednak wydaje rocznie 
24 miliony franków na potrzeby wojskowe, 
co na ludność 3-milionową czyni po 8 fran­
ków, czyli po 4 zł. austr. na głowę. Cały 
wojskowy budżet Austryi i Węgier, wraz 
z marynarką i wraz z obroną krajową i hon- 
wedami, wynosi 162 miliony , co czyni nie­
spełna po 4 zł. na głowę ludności. Jakże 
więc: Austrya w tak zagrożonej sytuacyi 
europejskiej ponosi mniejszy ciężar wojskowy, 
niż neutralna Szwajcarya ze swą mibcyą po­
kojową, a jednak ma oszczędzać na budżecie 
wojskowym? Silna armia zabezpiecza Austryę 
od niewymownej klęski, jaką byłaby nieszczę­
śliwa wojną; zabezpiecza jej stanowisko po­
lityczne na zewnątrz i swobodę działania na 
wewnątrz, rozwoju i postępu; a wydatki woj­
skowe są premią asekuracyjną. I na tej ase- 
kuracyi mielibyśmy oszczędzać, by żyć w nie­
pewności dnia jutrzejszego i pozostawać pod 
ubezwładniającym wpływem wiecznej obawy ?!

Ale dość już o wywodach pos. Grossa. 
Są one spóźnionem echem poglądów, które 
wypowiadała lewica przed 12 i 13 latami, a 
które na długi czas pozbawiły ją wszelkiego 
wpływu. Dziś poglądów tych już lewicy przy­
pisywać nie myślę.

Cóż w wywodzie pana Ministra skarbu 
mogło być przyczyną, że go aprobują tacy 
oto mówcy? Mniemam, iż dobrze go pojmu­
ję, widząc w nim wywód odporny przeciw 
wszelkim postulatom wydatków pożytecznych, 
produkcyjnych i krzewiących oświatę. Wywód 
mówi o regulacyi waluty, o potrzebach woj­
skowych ; dlatego chce osłonić skarb od in­
nych natarczywości. Ale zdaje mi się, że pan 
Minister dla tem większej pewności celu 
w zbyt ponurych barwach wymalował sytua- 
cyę finansową i otoczył 'swój wywód pozora­
mi nieistniejących trudności finansowych. Już 
w lecie wykazałem, że budżet austryacki jest 
zadawalający, że dochody rosną z roku na 
rok o 5 do 6 milionów, że w wydatkach by­
wa około 20 milionów na umorzenie długu
1 na pozytywne inwestycye, tak iż nie-

reńskich. Tymczasem, ziemia z głębi wydo­
byta, była jałową i folwark ma po przekopa- ; 
niu połowę tej w artości, którą miał pierwej; 
a gdyby Mara miał słuszność, byłby równo 
kilkadziesiąt tysięcy reńskich więcej wart, 
jak przed przekopaniem. Ktoś słyszał, że na­
czynia Etrurejskie płacą się tysiącam i; po­
święcił tedy lata życia na wyrobienie prawie 
zupełnie podobnych naczyń i praca ta była 
warta istotnie kilka tysięcy. Ale znawcy od 
razu poznali, że to naczynia podrobione, i 
pracowity człowiek musiał swoje brzydkie 
garnki sprzedać za kilkadziesiąt reńskich. 
Pytam się znowu, jaka jest proporcya pomię­
dzy włożoną pracą a ceną produkowanego
przedmiotu ?

Warunki, od których jest zawisłą war­
tość targowa, czyli cena przedmiotu, są da­
wno znane i Mara mógł tylko udawać, że
ich nie zna. Cena przedmiotu zawisła od
popytu i podaży, jak się wyraża nasz wielki 
myśliciel Supiński, t. j. od tego, wielu jest 
ludzi, którzy tego przedmiotu potrzebują, i 
którzy są gotowi zbyć inne towary na to, 
aby ten przedmiot nabyć, i od tego, wielu 
jes t ludzi, którzy ten przedmiot mają na 
zbycie. Oto jest prawo ogólne, i dla tego jest 
cena przedmiotu zawisłą od warunków miej­
scowych i od mody. Bardzo rad je s te ś , gdy 
u nas w kraju ubogim dostaniesz za konia 
rasowego, albo za obraz, tysiąc reńskich; w 
Anglii albo we Francyi dostaniesz za nie 
dziesięćkroć większą cenę, a to dla teg o , że 
jest tam wielu ludzi, gotowych dać wiele 
rzeczy dla nich zbędnych, aby mieć pożąda­
ną przyjemność! W miarę, jak ilość wołów 
na targu wiedeńskim wystarcza dla konsum 
cyi, zmienia się cena tych wołów; jeśli jest 
ich za mało, są drogie, jeśli jest ich za wiele, 
to są tak ta,nie, że wszyscy, którzy woły na 
targ zagnali, narzekają na straty, które po-

tylko równowaga jest w budżecie, lecz nawet 
20 do 30 milionów przewyżki dochodów nad 
wydatki regularne. Że tak jest naprawdę, 
dowodzą doroczne zamknięcia rachunków. 
A skoro tak jest, więc w górę głowę, 
i ogłaszać to światu z dumą, a nie stwarzać 
pozorów, wedle których opinia publiczna 
w Austryi i Europie w całkiem fałszywem 
świetle widzi finanse austryackie.

Porównaj my ż wywód austryackiego Mi­
nistra skarbu z wywodami pp. Weckerlego i 
Rudiniego. Nie ulega żadnej zgoła wątpliwo­
ści, że Węgry i Włochy znajdują się w o wiele 
trudniejszej sytuacyi finansowej niż Austrya. 
Pewien znany ekonomista francuski, tw ier­
dzi, że we Włoszech podatki wszystkie razem 
absorbują więcej niż 20 prc. całego dochodu 
narodowego; na Węgrzech jest tak samo; w 
Austryi zaś wedle wszelkich obrachunków 
wypada nie więcej jak 12 do 13 prc. Siła 
podatkowa Austryi jest przeto o wiele mniej 
absorbowana, niż na Węgrzech i we W ło­
szech, A mimo to z jakąż otuchą przemawia 
węgierski minister skarbu, jakże on wysła­
wia pełne kasy, przewyżki, elastyczność bu­
dżetu węgierskiego, inwestycye ! — chociaż 
Węgry, co w Austryi się nie zdarzyło teraz 
sprzedały w ostatnich dziesięciu latach dóbr 
skarbowych za 80 milionów i tym sposobem 
w znacznej części sprowadziły równowagę w 
budżecie, chociaż podatki zarobkowe i do­
chodowe są tam  o wiele większe niż w Au­
stryi, chociaż widzimy tam nadto podatki, 
jakich w Austryi wcale nie znamy. Austrya 
przeto równie co do rozkładu podatków, jak 
co do rezerwowych źródeł podatkowych jest 
o wiele lepiej sytuowana niż Węgry ; a z tem 
wszystkiem wywód austryackiego Ministra 
skarbu naprowadza oto mówców na myśli o 
rozpaczliwej sytuacyi, o bankructwie!

Można pewnie tyle zaufać tej Izbie, 
żeby mimo uznania pomyślnej sytuacyi finan­
sowej nie lękać się niesłusznych pretensyj do 
skarbu; ale prawda, że do tego potrzeba po­
rozumienia się Rządu z Izbą co do wielkich 
kwestyj zasadniczych, od których zawisła cała 
struktura budżetu.

W yznaję: budżety ostatnich trzech lat 
dowodzą poniekąd zastoju w finansowym ro­
zwoju Austryi. Szereg lat pierwszych za Du­
najewskiego był poświęcony systemowi skar­
bowych dróg żelaznych i otworzeniu nowych 
źródeł podatkowych ; trzy lata ostatnie atoli, 
od chwili przywrócenia równowagi w budże 
cie aż dotąd, powinny były stać się erą wiel­
kich reform zasadniczych, a mamy tylko za­
powiedzi, Wielkie subwencye dla Lloyda 
tryesteńskiego i dla wiedeńskiego Towarzy­
stwa żeglugi na Dunaju świadczą o intencyi 
Rządu : energicznie popierać ekonomiczny ro­
zwój Cesarstwa. Ulżenie Wiedniowi akcyzy 
o l s/4 miliona, a Tryestowi o 400.000 zł., 
stanowi początek readjustowania podatków w 
celu równiejszego rozkładu i w celu uwol­
nienia rozwoju ekonomicznego od pęt. Ale są 
to stosunkowo drobne szczególiki. Kto chce 
takiej struktury budżetu, któraby odpowia­
dała potrzebom Państwa, powinien nie szcze­
gółami się obywać, lecz stworzyć zasady fun­
damentalne i na nich wznieść budowę bu­
dżetu.

Tu mówca nawiasem wtrąca uwagi 
o zbyt ostrożnem, pesymistycznem prelim i­
nowaniu dochodów, aby potem przejść do

nieśli. Nowy wynalazek otrzymuje przywilej, 
mocą którego tylko wynalazca ma prawo cią­
gnąć zeń korzyści; jeźli nowo odkrytą maszynę 
sprzedaje, wyrabia tych maszyn ilość mniej­
szą nad potrzebę, i przeto maszyny te są 
bardzo drogie, jeśli przeciwnie swój wynala­
zek zastosuje, sam wyrabia perkal taniej od 
innych fabrykantów, nie sprzedaje go jednak 
taniej, póki go nie wyrobi tyle, że ilość wy­
robionego perkalu przechodzi potrzebę do­
tychczasowych kupców, a wtedy perkal w ogóle 
staje się tańszym i spadnie wreszcie aż do 
miary kosztów produkcyi, jeźli się znajdą no­
wi kupcy, którzy po tańszej cenie perkal 
kupią. Perkal spadnie poniżej tej ceny, jeźli 
masa wygotowanego towaru przejdzie wszel­
ką możliwą potrzebę nabywców, wtenczas 
fabrykanci są zmuszeni perkal sprzedawać za 
bezcen, aby się jego pozbyć z warstatów i 
następuje krizis przemysłowa, która trwa, 
póki nie zamkną fabryk mniej korzystnie po­
łożonych, albo póki nie stworzą za morzem 
nowych targów dla perkali. Arcydzieło staro­
żytnego dłuta, albo rękopis wziętego poety, 
są unikatami, i dla tego cena ich jest jedy­
nie zawisłą od tego , co ludzie żądni piękna 
mogą z nadmiaru swych bogactw dać na este­
tyczne używanie.

Teorya wartości Maraa jest zatem fał­
szywa i wraz z nią pada cała teorya o nad­
miarze wartości, które sobie rzekomo fabry­
kant przywłaszcza z krzywdą robotnika. Nie 
przeszkadza to jednak bynajmniej temu, że 
każdy człowiek moralny, a myślący, a zwła­
szcza każdy chrześcianin winien się zapytać, 
czy istotnie udział robotników w korzyści 
odniesionej z wyrobu towaru jest zbyt n i­
skim ? Poczucie słuszności żąda, aby mnodzy 
robotnicy większą odnieśli korzyść od kapi­
talisty i obrońcy dzisiejszego porządku rze­
czy twierdzą przeto jednomyślnie, że zysk

wymienienia owych fundamentalnych zasad 
budżetowania, mówiąc:

Ostrożność, pesymizm zasłania się bra­
kiem elastyczności źródeł dochodowych. Przy­
znaję, że są okoliczności, wśród których źró­
dła te tracą swą elastyczność: ale skoro Pań­
stwo, skupiwszy większą część dróg żelaz­
nych, okazując coraz więcej pożądliwości 
posięścia wszelakich przedsiębiorstw, które 
dotąd prywatnym towarzystwom pozostawione 
były, mimo to powiada: „nie mam pieniędzy 
na dalsze inwestycye“, a zarazem kapitałowi 
prywatnemu nie daje możności stwarzać no ­
wych dzieł, nieodzownych dla ekonomicznego 
rozwoju Austryi; skoro więc nastaje zastój 
w rozwoju, w pracy, w robotach publicznych, 
wtedy naturalnie źródła podatkowe nie mogą 
być elastyczne, a nawet zwolna wysychać 
muszą.

To naprowadza mnie na pierwszą kwe­
styę zasadniczą, co do której prosiłbym Pana 
Ministra o wyłuszczenie swoich poglądów, 
t. j. na kwestyę pieniędzy na inwestycye. 
Odkąd są budżety w ogóle, dopiero budżety 
austryackie i ostatnie dopiero wywody finan­
sowe stwarzają zasadę, że wydatki na nowe 
budowle kolejowe i w ogóle na nowe inwe­
stycye powinno się brać z bieżąeych docho­
dów podatkowych. Nawet w państwach, któ­
rych budżety pozostaną dla Austryi niedo­
ścignionym ideałem, nigdy podobnym nie 
dawano miejsca poglądom. Tak n. p. w Pru- 
siech między budowlą nowych dróg żelaz­
nych a przewyżkami budżetowemi nigdy nie 
zachodzi związek bezpośredni; tam na bu 
dowie takie zaciąga się pożyczki i osobną 
ustawą unormowany jest sposób używania 
czystych dochodów ze skarbowych dróg że­
laznych na umarzanie długów kolejowych, 
jakoteż innych długów publicznych, chociaż 
czystych dochodów nigdy się nie spodziewano; 
doczekano się ich wbrew nadziei i zamiarowi. 
W Austryi pomińmy już nowe budowle z 
pożyczek; ale czyż te koleje, które Skarb już 
posiada, nie wymagają wyposażenia w dosta­
teczną liczbę lokomotyw i wagonów, w lepsze 
szyny i w większe, przestronniejsze stacye, 
żeby przynosiły należyty dochód i oddawały 
ekonomii społecznej należyte usługi? Mała 
Bawarya, nie tak wielka jak sama Galicya, 
żąda od sejmu swego 15 milionów marek, 
czyli 9 milionów zł. austr., na pomnożenie 
taboru przewozowego ; w Austryi o wiele wię­
cej potrzeba, już dla tego, żeby uznania go­
dne obniżenie taryf sens miało, żeby powię­
kszonemu ruchowi przewozowemu wydołać 
można, żeby mnóstwo przewozów wynagra­
dzało stratę na taryfach. Kwestya pozyska­
nia pieniędzy na ten cel — a odnosi śię to 
praeter propier do wszystkich innych także 
inwestycyj — kwestya pozyskania ich sposo­
bem wydania obligacyj jest tedy pierwszą 
między temi, o których powinna zapaść de- 
cyzya zasadnicza, aby nabrać wyobrażenia o 
przyszłym kształcie budżetu.

Niechże rai nikt nie mówi, że, gdy 
Austrya wystąpi na targowisku pieniężnem 
z kilkunastoma milionami obligacyj kolejo­
wych, powstanie ztąd popłoch. Ktoby taki 
zarzut uczynił, ten nie zna siły kapitałowej 
i produkcyjnej, do jakiej Austrya już doszła. 
Proszę przypatrzeć się wzrostowi depozytów 
w kasach oszczędności, w bankach i spół­
kach; wynosi on rocznie w średnicy 86 mi-

robotnika przewyższa kilkakrotnie zysk przed­
siębiorcy. Obliczyli nawet, że płaca robotni­
ka przy fabrykach jedenaście razy wynosi. 
Przeciw temu wystąpił Mara z twierdzeniem, 
że tak wcale nie jest, że koszta przez przed­
siębiorcę włożone na nabycie gruntu, narzę­
dzi i surowych produktów nie powinny być 
wcale wzięte pod rachubę, że istotnie pro­
duktywnym ekspensem jest płaca robotni­
ków, przerabiających towar surowy na pro­
dukt gotowy, i że ta płaca wynosi tylko w 
najlepszym razie połowę czystego zysku ka­
pitalisty. Należy się zatem przypatrzyć kry­
tycznie i temu twierdzeniu Maraa.

Kapitalista zakłada fabrykę, w której 
surową bawełnę zamienia w perkal. W tym 
celu nabywa najpierw grunt i płaci za ten 
grunt sumę, która nie jest wynadgrodzeniem 
za jakąkolwiek pracę, a która jest tylko za­
wisłą od tego, czy kraj jest ludnym, czy nie- 
ludnym; w ludnym bowiem kraju ilość lu­
dzi, pożądających posiadania gruntu, jestnie- 
równie większą od ilości gruntu, będącego 
na sprzedaż. Powołuje tedy licytacya pomię­
dzy nabywcami i wartość gruntu jest wiel­
ką. W nieludnym kraju przeciwnie. Nastę­
pnie stawia fabrykant budynek fabryczny i 
wielkie koszta wykłada na ten budynek. 
Otóż ta tylko cena surowej gliny i wapienia, 
drzewa i surowego żelaza, Jeżącego jeszcze 
w głębi kopalń, nie jest wynagrodzeniem 
za żadną pracę i jest jedynie zawisłą od 
względnej rzadkości zapotrzebowanego przed­
miotu. Na to, aby, te produkta przyrody za­
mienić w budynek, trzeba bardzo wiele pra­
cy- Tej pracy nie przeprowadza sam fabry­
kant, inni kapitaliści eksploatują kopalnie 
lub lasy, wyrabiają cegłę, cement i wa­
pno, towar przywożą na miejsce i wre­
szcie prowadzą samą budowę. Każdy z 
nich musi zatrudnić mnóstwo robotni-

lionów; a gdy do tego dodacie dwie trzecie 
(wedle profesora Steina) kuponów dorocznie1 
wypłacanych w Austryi, które także poszu , 
kują lokacyi kapitałowej, otrzymacie razeir 
około 200 milionów dorocznych oszczędność* 
— że nie wezmę w rachubę już tego do­
robku, który służy na polepszenie gospodar­
stwa, na budowanie nowych domów, na roz­
szerzenie przedsiębiorstw. Owe 200 milionów 
więc poszukują lokacyi publicznej, a pożycz­
ka skarbowa na cele inwestycyjne nie spra­
wiłaby żadnego zgoła popłochu; możnaby 6, 
10, 12 lub nawet 20 milionów złotych w 
obligacyach inwestycyjnych rzucić na targo- > 
wisko pieniężne bez wywarcia wpływu jakoś- 
kolwiek niepokojącego. Włochy, o których już 
nadmieniłem, że znajdują się w straszniej­
szej sytuacyi finansowej, mają ustawę z dnia 
20 lipca 1888, wedle której - zaciąga się po­
życzki na cele kolejowe aż do sumy 664 m i­
lionów franków, tak mianowicie, że w latach 
1890 i 1891 zaciągnięto 60 milionów, aż do 
r. 1895 ma się zaciągać po 65 milionów, 
i t. d. Stanowi to rocznie około 30 milio­
nów zł. aust., podczas gdy austryackie in ­
westycye kolejowe wynoszą zaledwie 10 do 
12 milionów. A więc daleko jeszcze Austryi 
do zrównania się z Włochami, które operują 
w o wiele trudniejszych okolicznościach. (B a r­
dzo słusznie!)

Może mi kto zarzuci, że łatwo Kołu 
polskiemu żądać inwestycyj i nakładów, s to ­
ro reprezentuje kraj bierny wobec Skarbu, a 
więc żąda nakładów z kieszeni innych kra­
jów. Pod tym względem pozwolę sobie poró­
wnać budżety lat 1892 i 1888, o ile tyczą 
się Galicyi. (Tu mówca przedstawia wprzód 
swoją metodę obrachowania wydatków na Ga- 
lićyę i dochodów z Galicyi, poczem mówi:)
W r. 1888 suma dochodów z Galicyi wyno­
siła 521li miliona z ł ,  suma wydatków na 
Galicyę 40 milionów, tak że Galicya dostar­
czyła 12V2 miliona na wydatki wspólne 
wszystkim krajom; w r. 1892 zaś, a więc po 
czterech latach dominującego — jak nam 
wciąż powtarzają — stanowiska owych Po­
laków, którzy umieją pilnować tylko zysków 
dla swojego kraju, suma dochodów skarbo­
wych z Galicyi wynosi 84’/2 miliona, a wy­
datki ua Galicyę 61 milionów; mamy przeto 
nie już 12V2 miliona, lecz 231/a miliona prze­
wyżki; a gdy uwzględnimy chwilową nienor­
malność pozycyj, tyczących się kolei im. Ka­
rola Ludwika, równie w wydatkach, jak w 
dochodach, otrzymamy zawsze jeszcze 20 mi­
lionów, któremi Galicya w roku przyszłym 
przyczyni się do wspólnych wszystkim kra­
jom wydatków. To znaczy, że w czterech la­
tach podwyższyliśmy Skarbowi doctody z Ga­
licyi o 71/* miliona, czyi' o dwa razy tyle, 
ile kraj we w łasnym zakresie wydaje na wszel­
kie swoje potrzeby społeczne i produkcyjne. 
Uchwaliliśmy Państwu tę wielką podwyżkę 
bez wszelkiego oporu, gdy tymczasem w Sej­
mie lwowskim trudno nam uchwalić 50.000 
na potrzeby krajowe.

Niesłuszny przeto jest zarzut, jakobyś- 
my tu swoich tylko zysków patrzali. Wiado­
mo, że jednym z głównych postulatów na­
szych było polepszenie sądownictwa w Gali­
cyi; a cóż widzimy? W ydatki na sądowni­
ctwo to podwyższono wprawdzie o 327.000 
zł., ale w tym samym czasie dochody skar­
bowe ze stemplów- i należytości urosły o

ków, których płaci zaraz. Otóż fabrykan 
mający wejść w posiadacie budynku, wraca 
przedsiębiorcom przedewszystkiem pracę ich 
robotników, a w dodatku jakieś kwantum za 
cenę surowego materyału, i inne kwantum, 
wynoszące zwykle dwunastą część wszystkich 
poniesionych wydatków, jako zysk przedsię­
biorcy. Dalej potrzebuje fabrykant maszyn i 
płaci za nie znowu cenę, która się składa 
z trzech części: Znacznie większa suma jest 
znowu zwrotem płacy robotników przy ko­
palniach, hutach żelaznych, i przy fabryce 
maszyn; dwie nierównie mniejsze części są 
znowu ceną surowego żelaza i zyskiem po­
przednich przedsięb orców. Nareszcie kupuje 
fabrykant surową bawełnę i płaci znowu w 
pierwszej linii robotników, którzy za morzem 
bawełnę uprawiali i zbierali, potem zysk 
kapitalisty uprawiającego bawełnę, potem ko­
szta eksportu, które się podobnież dzielą a 
wreszcie cenę surowej bawełny. Widzimy za­
tem na tym przykładzie, który za wszystkie 
inne wystarczy, że teorya Maraa jest znowu 
z gruntu fałszywą, i że koszta zakładania fa­
bryki, zakupna maszyn, i zakupna surowego 
towaru, są w trzech czwartych częściach za­
zwyczaj wynagrodzeniem dawnej pracy, w 
jednej dwunastej zyskiem dawnych przedsię­
biorców, a w jednej szóstej ceną rzadkich 
produktów przyrody. Trzy czwarte zatem co 
najmniej każdej produkcyi, idą na wyna­
grodzenie pracy robotników, a jedna dwuna­
sta tylko jest zyskiem przedsiębiorcy. Pozo­
stała szósta część ceny towaru jest zapłatą, 
za produkt surowy, którego nikt nie wy­
rabia. Zniesienie zysku przedsiębiorcy, czy 
kapitalisty poprawiłoby los robotnikow w 
sposób znikający; upaństwowienie ziemi i 
kopalń, zrobiłoby większą różnicę w losie 
robotników, ale o tem pomówimy nieco 
dalej.



400.000 zł.; Skarb więc robi na sądownictwie 
w Galicyi jeszcze lepszy interes, niż da­
wniej.

Te uwagi o krajowych finansach na­
prowadzają mnie na drugi zasadniczy punkt, 
co do którego każdy austryacki Minister Skar­
bu powinien wytworzyć sobie pewne zdanie, 
aby dać budżetowi kształt raryonalny. Tym 
punktem jest stosunek finansów Państwa do 
iinansów lokalnych — sprawa traktowana w 
Austryi bardzo po macoszemu. Dotychczas 
nie mamy nawet prawdziwych i dokładnych 
wykazów, ile płacą kraje, powiaty i gminy i 
jak te ciężary lokalne mają się do ciężarów 
państwowych. Jest to kwestya kardynalna, 
której ważność uznano już w całym świecie; 
w Austryi zaś ważniejsza niż gdziebądź. Od 
niej zawisła kwestya inwestycyj : kto je ma 
przedsiębrać, czy Państwo, czy kraj, powiaty 
i gminy. Skoro Państwo mówi: „nie mam 
pieniędzy na inw estycje1*, wiąże się z tern 
koniecznie kwestya uregulowania stosunku 
między finansami państwowemi a lokalnemi. 
Kraje mogłyby robić inwestycye, ale wtedy 
podatkowość krajowa powinna opierać się na 
innych podwalinach. Gdy Państwo robi in­
westycye, chociaż dochody z nich nie pokry­
wają procentów, nie są one nigdy niepro­
dukcyjne, bo większe dochody z monopolu 
na tytoń, z podatków od gorzałki i cukru są 
aż nazbyt wystarczające, by oprocentować 
cały kapitał inwestycyjny. Gdy zaś kraj robi 
inwestycye, nie mając żadnego udziału w 
poborach pośrednich, cały zysk z tych inwe- 
stycyj, objawiający się w wydajności podat­
ków pośrednich, dostaje się tylko Państwu. 
Dla tego uregulowanie stosunku między fi­
nansami państwowemi a lokalnemi jest nie­
odpartą koniecznością.

Oprócz dwu tych punktów zasadniczych, 
mamy jeszcze całą rozległą dziedzinę wiel­
kiej reformy podatkowej, o której pan Mini­
ster skarbu skąpe tylko dał nam wskazówki, 
jak on ją  pojmuje. Od siebie krótko tylko 
powiem, że reforma wielka, powszechna, wy­
daje mi się o wiele łatwiejszą do przepro­
wadzenia od małej, cząstkowej. Wcale sobie 
wyobrazić nie mogę, iżby podatek dochodowy 
zreformować można z zachowaniem teraźniej­
szego podatku gruntowego i czynszowego, bo 
są to ostatecznie także podatki dochodowe; 
czynszowy jest nawet najgorszego rodzaju 
podatkiem dochodowym, bo jest to podatek 
degresyjny ku górze: im większe komorne 
kto płaci, tern mniejszy stosunkowo jest jego 
podatek. Reforma podatków bezpośrednich nie 
powinna więc być łataniną.

Oto wielkie kwestye zasadnicze, od któ­
rych zawisła struktura budżetu. Sytuacya 
austryackiego Ministra skarbu nie jest taka, 
żeby mógł m ów ić: „Moje dochody czynią
tyle a tyle; jeżeli chcecie większych wydat­
ków na arm ię, na szkoły, na drogi żelazne, 
na regulacye rzek i t. d., ubolewam, że nie 
mam na to“. A wcale już tak mówić nie 
może Minister, który występuje z programem 
wielkich kwestyj ekonomicznych i socyalnyeh. 
Taki Minister powinien zdać sobie przede- 
wszystkiem jasno sprawę ze wszystkich wy­
datków bezwarunkowo potrzebnych do do­
pięcia celu programowego; bo nie ta oszczę­
dność jest prawdziwa, która polega na ma­
łych wydatkach, lecz ta, która polega na do­
pięciu wielkiego celu w sposób jak najmniej

Można inaczej postawić całe pytanie. 
Można się zapytać, czy wynagrodzenie za 
robotę takie, jak dzisiaj robotnik otrzymuje, 
odpowiada naturalnej korzyści, którą robotnik 
winien żądać za swoje wysiłki ? To jest, czy 
robotnik stałby lepiej, gdyby nie było nieró­
wności majątków i wszystkich wynalazków, 
które kapitalistyczne społeczeństwo wytworzy­
ło,! gdyby nie było fabryk, maszyn, własności 
ziemskiej i t. d .? Wrócilibyśmy tedy do 
pierwotnego stanu. Każdy człowiek miałby 
swoje ręce i najpierwotniejsze narzędzia temi 
rękami wyrobione. W kraju nieludnym. u- 
prawiałby jakiś kawał ziemi, trzymałby tro­
chę bydełka, i w dobry rok miałby czem się 
przyodziać i pożywić, siedząc w kurnej cha­
cie, jedząc jarzyny, nawet nie kartofle, bo te 
sprowadzono z Ameryki i przyodziewając się 
w domowe przędze lub skóry zwierzęce. 
Człowiek w zły rok, albo w kraju ludnym 
jak Anglia lub północne Niemcy miałby, tyl­
ko jedno do roboty, a to umrzeć] z głodu 
wraz z rodziną. Jeśli zatem robotnik bifsztyk 
jada, piwo, a często _ nawet wino pije, jeśli 
m iał za co sobie kupić Marsa, jeżeli siebie i 
żonę w wieczór po pańsku ubierze, jeśli wogó 
le żyje w Anglii, żonę ma, i dzieci wycho­
wa, zawdzięcza to wszystko temu łotrowi i 
rabusiowi kapitaliście angielskiemu, który się 
z nim dzieli skarbami świata, tak, że Angli­
cy nie sieją ni orzą, a jednak żyją, jedzą pi­
ją i ubierają się, daleko lepiej od Polaków i 
Włochów, że już nie mówię o ludach Azyi 
i Afryki. Gdyby nie było owego przeklętego 
systematu kapitalistycznego, mieściłoby się 
w Anglii zamiast 40 milionów ludzi jedzą­
cych wołowinę i ubierających się w sukno, 
cztery miliony ludzi jedzących kapustę i fa­
solę i ubierających się w skórę.

Fabrykant, który zastosował parę do 
przędzenia i tkania, zrobił zrazu krzywdę tka-
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kosztowny. Tamta oszczędność przypomina 
mi figurę z Dickensa Little Dorit, biurokratę 
angielskiego, który wciąż rozmyśla tylko nad 
tem : how not to do it - jakby czego n i  e 
zrobić, jakby przeszkodzić wykonaniu nowych 
projektów. To nie powinno być dewizą au­
stryackiego Ministra skarbu; jego zadaniem 
jest pomyśleć, jak zyskać fundusze, by wy- 
dołać wszystkim wielkim zadaniom Państwa 
austryackiego. (Przeciągle oklaski. — Mówca 
otrzymuje gratulacye).

S zw ecja  i  Norwegia.
Wybory do sejmu norweskiego wypadły 

przeważnie na korzyść lewicy, a wynik gło­
sowania w szesnastu okręgach , w których 
wybory jeszcze nie zostały dopełnione, nie 
zmieni już ogólnego rezultatu. Gabinet Stei­
na, należący do lewicy, będzie zatem miał 
za sobą większość w Sztokholmie. Przypusz­
czać tedy należy, że niebawem przystąpi do 
spełnienia przyrzeczeń, za pomocą, których 
stronnicy jego odnieśli swe zwycięstwo wy­
borcze. W zakresie spraw wewnętrznych o- 
bietnice zasadzają s ię : na wprowadzeniu po­
datków sta łych , zaprowadzeniu powszech­
nego głosowania i w końcu na ustanowieniu 
osobnego dla Norwegii ministerstwa spraw 
zagranicznych. Ten ostatni punkt ma donio­
słe znaczenie nietylko dla Norwegii; Szwe- 
cya będzie musiała wkrótce przybrać wyra­
źną postawę w obec usiłowań Norwegii, 
zmierzających do rozluźnienia unii. Znaczą­
cym pod tym ostatnim względem faktem jest, 
że na skutek polecenia, otrzymanego z Chry- 
styanii, prezes norweskiego oddziału rady 
stanu w Sztokholmie, minister stanu Beehr, 
nie obchodził już w roku bieżącym rocznicy 
unii, przypadającej na dzień 4 listopada. 
Z drugiej strony zasługuje na zaznaczenie, 
że król Oskar, na uczcie w tę rocznicę wy­
danej, wygłosił mowę , w której stanowczy 
położył nacisk na utrzymanie unii. Po ze­
braniu się storthingu okoliczności te nieza­
wodnie poruszone zostaną i obawiać się na­
leży, że antagonizm między Norwegią i Szwecyą 
jawnie się uwydatni. Ustanowienie osobnych 
konsulatów norweskich zagranicą będzie pra­
wdopodobnie pierwszym krokiem gabinetu 
Steina, który bezwarunkowo znajdzie popar­
cie ze strony większości sejmowej.

K K O I I K A

Lwów , 27 listopada

—  Zmiana nazwiska. Namiestnictwo 
zeżwoliło p. Józefowi Heublumowi, restaurato­
rowi w Krakowie, na zmianę nazwiska Heu- 
blum na S ia n o w s k i .

— Odczyt di’. Józefa Hcndigery.
W obec nielicznego, niestety, audytoryum w sali 
ratuszowej, wygłosił wczoraj szan. prelegent od­
czyt o kształceniu i doskonaleniu zmysłów w 
szkole i w domu, odczyt pełny trafnych spo­
strzeżeń i ciekawych szczegółów, zaczerpnię­
tych z dziedziny wiedzy, opartej na badaniach

czom, i prządkom w Anglii a większą daleko 
krzywdę tkaczom i prządkom w Indyach 
wschodnich,’ ale sprawił, że wszystkie narody 
świata zaczęły Anglikom dań płacić, kupu­
jąc od nich perkal i sukno, a właściwie da­
jąc produkta swojej ziemi, w zamian za wy­
roby angielskie. Podobną przysługę zrobili 
Anglii niemi fabrykanci, a konkurencya mię­
dzy nimi sprawiła, że dzisiaj robotnik fa­
bryczny zarabia dwa lub trzy razy więcej 
jak dawniej tkacz lub prządka, i że nikomu 
już nie warto w Anglii pracować na roli, tak, 
że kraj zamienił się w ogród i pastwisko, i 
że rodzina robotników angielskich ma tyle 
dochodu, co w Austryi rodzina komisarza przy 
Starostwie. Mogą się tylko rolnicze kraje u- 
skarżać na to, że sieją i orzą dziś dla An­
glików. One to zostały przez Anglię ekono­
micznie podbite, ale naprawdę i one na tem 
dobrze wyszły. Starzy ludzie pamiętają, jak 
u nas korzec pszenicy sprzedawano za trzy 
cwancygiery, a jeśli cena pszenicy wynosi 
8 zł. przeciętnie, a cena żyta 6 zł. zawdzię­
czać to należy jedynie fabrycznemu i kapita­
listycznemu gospodarstwu w Anglii i temu, 
że tam się namnożyło moc ludności, doma­
gającej się sytego jadła. Dla tego może dziś 
u nas gospodarz na jednym folwarku, żyć 
tak jak dawniej pan na kilku kluczach i dla 
tego nie biegają już nasze dzieci chłopskie, 
zimą boso i w koszuli, tylko mają buty i ko­
żuszek, jak dawniej sam gospodarz, dla tego 
bywają po naszych chatach prawdziwe okna, 
zamiast okrągłej dziury w lepionej ścianie i 
dla tego wznoszą się po naszych miastach 
zamiast dawnych żydowskich domów paradne 
rzędy kamienic i pałacyki o ciosowych gre­
ckich kolumnadach.

Niechby system kollektywistyczny zwy- 
piężył, niechby na całym świecie ziemia i 
instrumenta produkcyi stały się własnością
stopada 1891 roku,

najnowszych. W pierwszej części podał jasny 
pogląd na fizyologiczny ustrój zmysłów intelle- 
ktualnych człowieka, to jest wzroku i słuchu, 
z nader zajmująccm wyłuszczeniem, popartem 
przykładami, co to jest patrzenie, a co widze­
nie. Przeszedł następnie środki najodpowiedniej­
szego kształcenia tych zmysłów, przez które 
człowiek prawidłowo rozwinięty zdobywa cały 
zasób dorobku duchowego, uszlachetnia umysł 
i serce i nabywa poglądów estetycznych, przy­
czyniających się znakomicie do umoralnienia. 
Tym dwom pierwszym, jako najszlachetniejszym 
i najważniejszym zmysłom i kształceniu ich, 
oraz niedopuszczaniu zgubnych na nie wpły­
wów, poświęcona była większa połowa odczytu. 
W drugiej połowie mówił o zmysłach smaku, 
dotykania i powonienia, objaśniając znaczenie 
ich równie ciekawemi przykładami. Po wykła­
dzie, trwającym przeszło godzinę, wyrazili słu­
chacze uznanie swoje oklaskami.

— Z Koła literacko-artystycznego.
W piątek, 27 b. m., p. Jan Kasprowicz będzie 
mówił o największym liryku angielskim, Shelley’u. 
Shelley żył równocześnie z Byronem, z którym 
łączyły go serdeczne stosunki. Za życia mało 
znany, zdobył sobie sławę powszechną po śmierci. 
Dziś, kiedy byronizm należy do przeszłości, 
zakwitnął w poezyi europejskiej, zwłaszcza zaś 
angielskiej, nowy kierunek, noszący nazwisko 
shellayizmu. Z tych przyczyn, pogadanka na 
ten temat jest zupełnie na czasie.

— Z Towarzystwa prawniczego.
We czwartek, dDia 26 b. m., odbędzie się po­
gadanka Towarzystwa prawniczego o godzinie 
7 wieczór. Na porządku dziennym: 1. Orzecni- 
ctwo Trybunału administracyjnego w sprawie 
ulg w należytościach przy konwersyi pożyczek, 
ref. dr. Małaczyński. 2. Sprawa odpowiedzial­
ności adwokatów i pełnomocników za należyto- 
ści od interesów przy ich interwencyi zawar­
tych, ref. dr. Till.

C. k. Dyrekcya funduszu propi- 
nacyjnego, rozpisuje publiczną licytacyę na 
dzierżawę prawa propinaoyi w 44 miejscowo­
ściach, o czem czytelnicy znajdą bliższe dane 
w dziale ogłoszeń w dzisiejszym numerze Gazety.

— Z czytelni katolickiej. We czwar­
tek, 26 listopada b. r., odbędzie się w Czytel­
ni katolickiej we Lwowie, plac Bernardyński 
1. 12, II. piętro, o godzinie 7 wieczorem po­
gadanka: „O Loggiach i Stanzach Rafaela".

■ Z Obserwatoryum c. k. Szkoły Po­
litechnicznej we Lwowie, dnia 25-go listopada 
1891 roku, godzina 12 w południe. Barometr 
idzie w górę.

W ubiegłej dobie, licząc od godziny 
12 w południe dnia 24 go, do godziny 12 
w południe dnia 25 listopada 1891 r., mieliśmy 
wiatr co do kierunku zmienny ze wschodu, co 
do siły słaby (2), niebo zachmurzone, a po­
wietrze bardzo wilgotne (94 prc. wilgotności 
względnej); opad: deszcz i śnDg, wysokość o- 
padu 3.2 mm.

Średnia temperatura w tym czasie była 
—(—2 6°C, najwyższa -j~5'0°C wczoraj po połu­
dniu, najniższa —0-2,1C dziś rano.

Wczoraj po południu padał deszcz, dziś 
rano śnieg nieznaczny.

Zniżka barometryczna 750 do 755 mm. 
znajdowała się w północnej Hiszpanii; zwyżka 
775 do 770 w północnej Rossyi; zniżka drugo­
rzędna utworzyła się w Siedmiogrodzie.

państwa i niechby skasowano wszelki pieniądz 
i wszelkie papiery kredytowe. U nas, w kraju 
rolniczym wypadłoby na rodzinę przeciętną 
8 morgów roli czyli produkt z tych 8 mor­
gów. po za tem żadnego zarobku. A zatem 
rodzina musiałaby przeciętnie wyżyć za 400 zł. 
rocznie, i za to nająć pomieszkanie i kupić 
wszystkie potrzeby życia t. j. każda rodzina 
żyłaby tak, jak ubogi chłop żyje i zapano­
wałyby powszechne ubóstwo i powszechna 
ciemnota; towarów angielskich niktby nie spro­
wadzał ani u nas ani w żadnym kraju, gdzie- 
by podobne stosunki zapanowały, i Anglia 
wyrabiałaby tylko dla siebie samej towary, 
a nie miałaby skąd sprowadzić zboża. Boga­
cze angielscy, którzy dziś niesłychaną ilość 
towarów różnych konsumują i podobnież 
burżoazya francuska n. p. mają większą część 
swego majątku w papierach wartościowych 
t. j. w pożyczkach rozdzielonych między cały 
świat. Ten majątek znikłby jak kamfora i fa­
bryki angielskie nie miałyby po prostu swego 
towaru komu sprzedawać. Musianoby je zwinąć 
i Anglicy musieliby żyć z produktów wła­
snej roli, a wtedy dwa morgi wypadłyby prze­
ciętnie na wyżywienie angielskiej rodziny i 
niesłychana nędza zastąpiłaby dzisiejsze bo­
gactwo Anglii. Socyaliści mówią, że jakaś 
kolosalna biurokratyczna maszyna czuwałaby 
nad produkcyą całej ziemi, jtrzesiedlając lu­
dzi w różne strony. Ale toby nic nie zmie­
niło w cyfrach i każda rodzina mogłaby tylko 
w rezultacie wyżyć z tych produktów ziemi, 
któreby własnemi rękami wyprodukowała. 
Końcem tej fantastycznej reformy byłoby to, 
źe wszyscy ludzie byliby ciemnymi i ubo­
gimi niewolnikami owych wszechmocnych 
biurokratów.

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 12-tej w południe 
764 mm.

Prognoza na dobę dnia 26-go listopada
1891 r . (od północy do północy): Wiatr będzie 
co do kierunku zmienny z północy, co do siły 
słaby (1-—2), średnia temperatura doby po­
zostanie około —f—0 '0°0 , niebo będzie przewa­
żnie zachmurzone, a względna wilgotność powie­
trza zmiejszy się do 90 prc.; opad; śnieg nie­
znaczny.

— Zamach na kasę. Do jednego z pism 
porannych donoszą z Sanoka: W nocy na 23 
listopada, zakradł się wieczorem złodziej do 
komina domu, w którym jest umieszczony urząd 
podatkowy i kasa. Około godziny 11 w nocy 
zaczął ten ptaszek wybijać mur do lokalu ka­
sowego i byłby niechybnie swoją operacyę so­
wicie wynagrodził pieniędzmi kasy wojskowej 
i depozytami sądowemi, gdyby nie czujność 
miejscowego powiatowego dyrektora skarbu, 
który mieszka na piętrze w tym samym bu­
dynku. Dyrektor, słysząc stukanie przy wybi­
janiu muru, wychodził po trzykroć z pokoju i 
w końcu wynalazł stukającego. Był nim silny 
żyd, uzbrojony w siekierę, drąg żelazny, gwo­
ździe i inne przybory. Sprowadzona polieya wy­
dobyła go z komina i następnego dnia oddała 
miejscowemu sądowi.

— U w ięzienie. Z Tarnopola donoszą 
telegraficznie, że wczoraj uwięziono tam jako 
podejrzanych o popełnienie kradzieży w Kasie 
oszczędności: likwidatora Drzymochowskiego, 
adjunkta Skowrońskiego i praktykanta Ekhardta.

t  Zmarli w ostatnich dniach: we Lwo­
wie, w 86 roku życia Marya Bobowska, znana 
w szerokich kołach towarzyskich z wysokich 
zalet umysłu i serca, siostra b. delegata Na­
miestnictwa w Krakowie, p. Juliana Bobowskie­
go. Śmierć ś. p. Maryi okryła żałobą liczne do­
my obywatelskie. Pogrzeb odbył się dziś o go­
dzinie 8 po południu z domu żałoby przy ul. 
Sykstuskiej 1. 62, na cmentarz Łyczakowski.

W Krakowie, Andrzej Łapiński, profesor 
Seminaryum nauczycielskiego męskiego, prze­
żywszy lat 52. — Aniela z hr. Bukowskich 
Załęska, przeżywszy lat 83.

W Tęgoborzy, Franciszek Żuk Skarsze­
wski, właściciel dóbr Rojówka i Podłęże w San- 
deekiem, przeżywszy łat 55. Pogrzeb odbył się 
w kościele parafialnym w Tęgoborzy. Ś. p. Fran­
ciszek Żuk Skarszewski, był ojcem małżonki 
profesora Lotara Darguna w Krakowie.

W Błażowie, Ludwik Habdank Białobrze- 
ski, emeryt, major obrony krajowej i właśe. 
dóbr ziemskich, przeżywszy lat 58.

W Leżajsku, Salomea z Wolskich baro­
nowa Gostkowska, przeżywszy 74 lat.

— Ślub. W Krakowie, w kaplicy Bożego 
Ciała na Wawelu, pobłogosławił wczoraj rano 
ks. kanonik Pelczar związek małżeński dra 
Ferdynanda Weigla, posła na Sejm i do Rady 
państwa, z panią Aurelią Mięsowiczową, wdową 
po staroście w Kołomyi. Ślub odbył się w gro­
nie świadków, którymi byfi pp.: prof. dr. Zoll, 
członek Izby panów i p. Baranowski, prezes 
Izby handlowej w Krakowie.

— W B iałej, staraniem tamtejszej Czy­
telni polskiej, odbędzie się jutro, jako w ro­
cznicę śmierci Adama Mickiewicza, nabożeństwo 
żałobne w kościele parafialnym, zaś w sobotę 
w lokalu Czytelni dane będzie, celem uczczenia 
pamięci wieszcza, przedstawienie amatorskie. 
Amatorowie odegrają komedyę Asnyka, p. t.: 
„Bracia Lerche".

— U sunięcie bookmakerów. Book-
makerzy, zapisani w austryackiem Jockey-klu- 
bie, otrzymali zawiadomienie, że dyrektoryum 
tegoż klubu postanowiło w zasadzie na rok
1892 nie dopuścić żadnego bookmakera na któ­
rykolwiek z torów wyścigowych w Austryi. 
Nie będzie ich zatem i we Lwowie na przy­
szłorocznych wyścigach.

Ponieważ węgierski klub wyścigowy u- 
dzielił już poprzednio lieencyi bookmakerom na 
r. 1892, przeto będą oni starali się w Węgrzech 
powetować ubytek zarobku w Austryi.

— Zuchwałego oszusta, który przed 
kilku dniami w Pradze okradł dwa banki tam­
tejsze ( Unionbank i Zwnosteńska banka) przy- 
chwytano w Politz nad Metują (Metlau) w Cze­
chach. Ma się nazywać Wilhelm Rienecke, ro­
dem z Dessau, z zawodu kelner.

— Zapis. Wielkopolanin donosi, że b. 
radca sądowy ś. p. Mroziński, zmarły w Mię­
dzyrzeczu, zapisał testamentem 100.000 marek 
dla Towarzystw pomocy naukowej męskiego i 
żeńskiego w Poznaniu. Z powodu, że żadne z 
tych Towarzystw nie ma praw korporacyjnych, 
i z obawy, żeby ten fundusz kiedykolwiek nie 
dostał się w ręce lub pod opiekę tych, których- 
by testator sobie nie życzył, mianował pośre­
dnikami dra Buskiego, dyrektora banku wło­
ściańskiego i p. L. Cichowicza, adwokata z Po­
znania, a egzekutorem testamentu radcę spra­
wiedliwości, Szumana, z Poznania.

— Zmowa żebraków. Oryginalny kar­
tel, czyli tak zwany powszechnie „ring“ za­
warli żebracy w Barcelonie. Zmówili się oni, 
ażeby wszystkie dwucentymówki, jakie otrzymają 
od publiczności, odkładać i niewydawać ich wię. 
cej, tak, ażeby z czasem zupełnie ta drobna 
moneta wyszła z obiegu. Chcą oni publiczność



w ten sposób zmusić, iżby dawała im większą
monetę, to jest 5 centymów.

— Nieustająca wystawa zjednoczone­
go Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, 
przy placu św. Ducha 1. 10, I piętro, otwartą, 
jest codziennie od godziny 10 rano do 4 po 
południu Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 
15 et., w dni powszednie 30 ct. Dla członków 
wstęp wolny.

NotatH iMo-aiUrstme.
(w.) Operetka. Nader sympatyczną i 

wdzięczną nowość pozyskał repetuar sceny na­
szej w operetce Lecoęua „Ali-Baba“ przedsta­
wionej w poniedziałek, dnia 23 b m., po raz 
pierwszy a powtórzonej wczoraj. Nie jest to 
wcale fabryczny produkt, jakiego wiele pozna­
liśmy już wśród operetek wiedeńskich, ale u- 
twór kompozytora, który posiada dużo pomy­
słów muzycznych i prawdziwie artystyczną te­
chnikę kompozytorską. Jak wiadomo, Lecoęua 
ambicyą jest nieco wyższy styl muzyki, niż te­
go pospolita operetka wymaga, zt<jd też i „Ali- 
Baba“ wkracza w sfery t. zw. o-pera comiąue; 
dzieje się to jednak w sposób zupełnie bezpre- 
tensyonalny, naturalny i daleki od wszelkiej 
przesady. Słowem, muzyka „Ali Baby“ jest śli­
czna — a co nam nadewszystko w niej miłem 
jest, to brak jodlerów, walców, polek i landle- 
rów, któremi nam tak dokuczają operetki wie­
deńskie. Temu to zawdzięcza „Ali-Baba“ swą 
flzyonomię interesującą i dystyngowaną; a na­
wet pełną poezyi i wdzięku.

Wykonanie nowości było dobre, wszyscy 
artyści starannie spełnili swe zadanie.

Wystawa pełna smaku i efektowna, 
wspólnie z baletem (nareszcie z odpowiednią 
dobrą i ładną muzyką), nadają operetce chara­
kter, wymagany przez bajkę wschodnią, która, 
jak wiadomo, jest w „Ali-Babie“ przedmiotem 
libretta.

Repertoar teatralny. Dziś, we środę, 
o godzinie 7 wieczór po raz czwarty „Koniec 
Sodomy sztuka w 5 aktach Sudermanna. — Ju­
tro, we czwartek po raz trzeci rAli-Baba“, o- 
peretka Lecoęua. — W piątek „Wilhelm Tell“, 
dramat w 5 aktach Szyllera. — W sobotę po 
raz czwarty „Ali Baba“, operetka Lecoqua. — 
W niedzielę po południu o godzinie pół do 4 
„Pani majstrowa z Chorążczyzny", krotochwila 
ze śpiewami. Wieczór o godzinie 7 „Wilhelm 
Tell“, dramat w 5 aktach Szyllera.

P. Marcelina Sembrich-Kochańska
otrzymała od Najj. Pana, jak o tern donosimy 
w części urzędowej, tytuł c. i k. śpiewaczki 
nadwornej. ________

Jubileusz Rapackiego. Wkrótce zna­
komity artysta obchodzić będzie 25-letni jubi­
leusz wstąpienia na scenę; w uczczeniu talentu 
i zasług, dyrekcya teatrów pozwoliła p. Rapa­
ckiemu na urządzenie przedstawienia benefiso- 
wego. Przedstawienie to odbędzie się w dniu 
13 grudnia na scenie Wielkiej.

program celować będzie doborem zarówno 
sił wykonawczych, jak i treści artystycznej.

Podobno jeden akt nieznanej sztuki Ka­
zimierza Zalewskiego i fragment nowej komedyi 
Edwarda Lubowskiego, oraz jednoaktówka be- 
nefisanta, ziożą się na część dramatyczną wi­
dowiska, które rozpocznie scena balkonowa 
„Romea i Julii" z panną Marcellówną w roli 
Julii i.... panną Noiretówuą w roli Romea.

Część muzyczną widowiska podźwigną 
dwie takie potęgi artystyczne, ja k : Mierzwiński 
i Barcewicz.

Zdaje się, że na długo przed widowiskiem 
zabraknie nań biletów.

Rycerz Paism onn Nad nową operą 
Straussa, tak gorąeo oczekiwaną przez Wiedeń­
czyków, świeci jakaś zła gwiazda, już dwa ra­
zy cofano dzień pierwszego przedstawienia; o- 
becnie znowu musi być odłożoną, z powodu cho­
roby panny Renard, która potrwa dni kilka­
naście.

Szekspir w Paryżu. W Komedyi fran­
cuskiej odegrano po raz pierwszy „Ukrócenie 
złośnicy11 w przeróbce p. Delair. Szekspirow­
ska komedya, zastosowana do smaku francu­
skiego, bardzo się podobała Paryżanom. Rolę 
główną, kobiecą grała piękna panna Marsy, a 
Petruchia Coąuelin z olbrzymią werwą i nie­
wyczerpanym zasobem komicznej siły.

Tygodnika ekonom icznego, wycho­
dzącego jako dodatek do „Ekonomisty polskie­
go" wyszedł nr. 47 i zawiera; Decentraliza- 
cya zarządu kolei państwowych w Gfalicyi, — 
Z komisyi krajowej dla spraw przemysłowych. — 
Nowa sieć kolejowa (c. d.). — Kronika ekono­
miczna. (Dr. X.) — Z targów zbożowych. — 
Wiadomości handlowe. (Dr. M.).

GOSPODAESTIOI HANDEL
T a r g  z b o ż o w y . *)

Dnia 25 listopada 1891.
Lwów, pszenica l l -— do 11*60, żyto 

9-60 do 10*50, jęczmień 6*58 do 8*— , owies 
7*— do 7*50, rzepak 13*— do 13*50, groch 
6*25 do 10'— , wyka --*— do —*—,lnianka 
—•— do — *— , koniczyna czerwona 45 *— do 
65*— , biała — ■ -  do — *-,--, szwedzka —*--

T a rn o p o l, pszenica 11*— do 11*50, żyto 
9-50 do 10-30, jęczmień 6-50 do 7*50, owies 
6*80 do 7*25, groch 6-25 do 9*—, wyka — -
do — *—, rzepak 13*— do 13 50. Inianka — * — 
do —-—, koniczyna czerwona 40-— do 60*—, 
biała — -— do — •— . szwedzka — *— do — *— .

Podwoloczyska, pszenica 1075 d o l l -50, 
żyto 9-40 do 10 25, jęczmień 6-40 do 7 50, owies 
— * do — groch 6 2 5  do 10*—, wyka — -  
do —*— , rzepak 13-— do l3 '2o , Inianka 
do — -— , koniczyna czerwona 43'— do t-5*— , 
biała — *— do - —*— , szwedzka — ■— do — *— ,

Jarosław, pszenica 11*20 do 11*65, żyto 
9*75 do 10-75, jęczmień 6*75 do 8-—. owies 
7 — do 7-50, groch 6-50 do 10*—, wyka — 
do —*— , rzepak 13'25 do 13 75, Inianka —* 
do —-—, koniczyna czerwona 45- -  do 65*— 
biała —*— do —-—, szwedzka — ■— do —*—.

Wszystko za 100 kilo netto bez worka..
C h m ie l  55*— do 60*— zł, za 56 kilo 

loco Lwów, nominalnie.
O k o w i ta  gotowa za 10.000 litr. pr 

loco Lwów 19 70 do 20 50 zł.
Chwilowa zniżka w pszenicy. Usposo­

bienie spokojne i wyczekujące.

T*r?od r*iV 7>>ro p* • u v

Sprawozdanie tygodniowo Izby han­
dlowej i przemysłowej o cenach zboża i produktów 
we Lwowie od 14 do 21 listopada b. r., 
bez opłaty akcyzowej. Pszenica 10 85 do 11*30 
żyto 9 85 do 10-35, jęczmień browarny 7*— do 
7*50, pastewny 6-— do 6*50, owies’7*— do 
7*60, hroozka 9*35 do 9'90, kukurudza zeszło­
roczna 7'25 do 7*80, nowa — *— do — 
groch do gotowania 8 '— do 10"—, pastewny 
6*50 do 7 50, fasola 6*— do 6 50, bobik 6* — 
do 6'50, wyka 5*25 do 6-50, koniczyna 40* - 
do 52*— , koniczyna szwedzka — •— do — 
anyż rossyjski — •— do *—, anyż płaski — •—
do — *— , kminek —*— do —1 , rzepak zi­
mowy 12*50 do 13*50, rzepak letni — *— do 
— •—, nowy — — do -* —, Inianka —•— 
do —*—, nasienie lniane — *— do —*—, 
chmiel 89*— do 107* —, nafta zwykła 14-25 
do 15*25, salonowa 16 50 do 17-50, wszystko 
za 100 kilogr., spirytus 10.000 litr-procentowy, 
kontyngentowany, z podatkiem konsumcyjuym
57 60 do 5810 .

OSTATNIA POCZTA

Wczoraj przy uzupełniającym wyborze 
posła do Sejmu krajowego z mniejszych po­
siadłości o k r ę g u  m y ś l e n i c k i e g o  wy­
brany został p. Józef Popowski 141 głosami 
na 144 głosujących. Trzy głosy otrzymał Mi­
kołaj Klakurka.

N a j j .  P a n  udzielał w poniedziałek 
audyencyj, na których między innemi przy­
jęci zostali: JE . hrabia Siemieński -Lewicki, 
tudzież deputacya senatu Uniwersytetu lwow­
skiego, o przyjęciu której podaliśmy telegra­
ficzne sprawozdanie.

Najdost. Arcyksiążę A l b r e c h t  S a 1- 
v a t o r ,  trzeci syn Najdost. Arcyksięcia Ka­
rola Salvatora, młodszy brat Najdostojniej­
szych Leopolda Salvatora i Franciszka Salva- 
tora. obchodził w dniu 22 b. m. 20-tą rocz­
nicę urodzin, a zarazem ogłoszenie swej peł- 
noletności. Najdost. Arcyksiążę Albrecht Sal- 
vator jest obecnie porucznikiem 11-go pułku 
huzarów imienia księcia Windisch - Graetza , 
stojącego załogą w* Steinamanger.

Król saski nadał N a j j .  P a n u  — jak 
donosi Dresdener Journal — właścicielstwo 
17 pułku ułanów saskich.

Rossyjski minister spraw Zagranicznych 
p. Giers, przybył w poniedziałek wieczorem 
po godz. 10 do Berlina bez wszelkiego to­
warzystwa i został na centralnym dworcu ko­
lejowym powitany przez ambasadora rossyj- 
skiego, hr. Szuwałowa, tudzież przez personal 
ambasady rossyjskiej. Z dworca udał się p. 
Giers powozem wprost do Hotel Continental, 
dokąd dniem poprzód przybyła małżonka jego 
z Wiesbadenu.

Wczoraj, jak doniosła depesza miał p. 
Giers a' dyencyę u cesarza Wilhelma. We­
dług dzienników, audyencya ta, miała cha­
rakter prywatny.

Beri. Tageblatt donosi, że rząd pruski 
nie zamierza wcale na razie przystępować do 
radykalnej reformy giełdy.

Według National Ztg. rząd niemiecki 
nawiązał rokowania z rządem Stanów Zjedno­
czonych Ameryki północnej, w sprawie roz­
szerzenia układu o wzajem nem wydawaniu 
przestępców, w ten sposób, iżby wydawani 
bywali wszyscy, którzy dopuszczą się jakiego­
kolwiek nadużycia wobec cudzej własności. 
Dotychczas wydawano bowiem tylko takich 
zbrodniarzy, którzy działali na szkodę władz.

Telegraficzna Agencya Północna donosi 
dziennikom rossyjskim, że koleje pruskie za­
mówiły 500 lokomotyw i 5000 wagonów to­
warowych, z urządzeniem dla przemiany na 
transporty wojska.

Z Petersburga donoszą, że ministerstwo 
skarbu zaprzecza pogłoskom o zakazie wy­
wozu lnu i konopi, oraz o obłożeniu ich cłem 
wywozowem.

d rzew . Wied. podają w formie pogło­
ski, że istnieje zamiar wypuszczenia biletów 
loteryjnych na 6 milionów rubli, na korzyść 
dotkniętych głodem. Fundusz ma się utwo­
rzyć z dobrowolnych wkładek. Biletów bę­
dzie 1,200.000 po 5 rs. każdy. Ciągnienie bę­
dzie tylko jedno, a wygrane główne będą 
wynosiły: 100.000, 75.000 i 50.000 rs.

Nowoje Wremia, pisząc o wizycie Giersa 
w Paryżu, powiada, że wobec jawnej wspól­
ności interesów francuskich a rossyjskich, 
wcale nie potrzeba traktatu pisemnego. Ustne 
skomunikowanie się obu ministrów spraw za­
granicznych wystarcza do wskazania tych wy­
padków, któreby teraźniejszy, bierny, wycze­
kujący charakter przyjaźni francusko-rossyj- 
skiej zmienić mogły. — W Petersburgu u- 
ważają za rzecz pewną, że w Paryżu nie za­
wierano żadnych umów politycznych.

Birsew. Wiedomosti utrzymują, że od­
wiedziny Giersa w Berlinie są daleko donio­
ślejsze, niż w Monzy i Paryżu. Skoro Gier- 
sowi udało się sprowadzić zmianę w stosun 
kacli Włoch do Rossyi, to należy się spo­
dziewać, iż doprowadzi także do modus vi- 
vcndi z Niemcami.

Z Kopenhagi donoszą, że fabrykacya 
karabinów magazynowych małego kalibru, 
postąpiła tak dalece, że niebawem już wszyst­
kie oddziały wojska duńskiego nową tą bro­
nią zaopatrzone zostaną. W nowych fabry­
kach prochu pod Frederiksvark fabrykacya 
prochu, dającego bardzo mało dymu, raźuie 
postępuje naprzód.

Dnia 19-go b. m., w rocznicę bitwy 
pod Sliwnicą, odsłonięto w Sliwnicy pomnik 
dla poległych w tej bitwie. Książę Ferdy­
nand wygłosił przy tej uroczystości przemo­
wę do oficerów armii bułgarskiej, i poduiósł. 
że uroczystość odbywa się. w miejscu, na 
itórem każda piędź ziemi przesiąkła krwią 
johaterów, którzy bronili honoru ojczyzny. 
Przemowę swą zakończył książę Ferdynand 
życzeniem, ażeby świetny przykład tych wa- 
ecznych obrońców ojczyzuy zagrzewał wszy­

stkie następne pokolenia do pełnienia obo­
wiązków względem ojczyzny i tronu.

W Paryżu umarł generał Cathelineau, 
ctóry był wnukiem słynnego dowódcy z wo­

jen wandejskich. Zmarły, gorący katolik, 
rojalista, praguął roku 1860 zorganizować 
kru j a t ę  w obronie Rzymu, ale Pius IX od­
mówił. W  roku 1870 prowadził korpus ocho­
tników z Wandei, który się odznaczył odwa­
gą i dyscypliną.

W senacie francuskim toczy się dysku­
sja  cłowa, w której zabierają głos najznako­
mitsi mówcy. Wspaniałą mowę wygłosił mię­
dzy innemi Juliusz Simon, w obronie wolne­
go handlu. Następnie przemawiał prezes ko­
misyi Juliusz Ferry w obronie wniosków ko­
misyi. Utworzenie związku celnego między 
Francyą, Niemcami a Austryą jest, zdaniem 
mówcy, niemożliwe. Nie jest się nigdy izo­
lowanym — skończył Ferry — kiedy ekono­
micznie jest się silnym, nigdy nie jest się 
izolowanym, gdy się jest bogatym !

Wczoraj zaczął się proces ks. arcybi­
skupa Gouthe-Soulard przed paryskim trybu­
nałem apelacyjnym, z powodu znanego jego 
listu otwartego do ministra wyznań Fallió- 
res’a. Adwokat arcybiskupa, p. Boissard, przy­
był do Paryża i musiał naturalnie udzielić 
posłuchania kilku najnatarczywszym intervie- 
werom, którzy jednak mało potrafili się do­

wiedzieć o metodzie i sposobie obrony, jaką 
p. Boissard zamierza prowadzić. Niektóre 
dzienniki podały wiadomość, że ks. arcybi­
skup ma zamiar jeszcze przed rozpoczęciem 
się procesu ogłosić zbiór otrzymanych listów, 
solidaryzujących się z jeao postąpieniem. 
Złożą się one na książkę niemałej objętości, 
która nosić będzie ty tu ł : „Mój proces i moi 
adwokaci".

Stosunki w E gipcie, które pod kiero­
wnictwem Anglii, budzą niechęć Francyi, 
zbliżą pomiędzy temi mocarstwami wkrótce 
chwilę otwartego zatargu. Obecnie dla nie­
których spraw egipskich, żąda Francya komi­
syi mięszanej, a w razie braku jednomyślno­
ści, prawa odwołania się do sądu rozjemczego.

Według doniesień z Rzymu, natych­
miast po otwarciu Izb przedstawi kanclerz 
skarbu zamknięcie budżetowe roku ubiegłego 
i budżet dodatkowy roku bieżącego , jakoteż 
preliminarze na rok 1892. Równocześnie po­
da wniosek o wyznaczenie term inu dla spra­
wozdania finansowego, które zawierać będzie 
pozytywne dokuaenta do medyolańskiej mo­
wy prezesa gabinetu.

Do Politische Correspoudenz donoszą 
z Rzymu, iż tajny konsystorz papieski nazna­
czony został ostatecznie na 14 grudnia, 
a publiczny na 17 grudnia. Na tajnym kon- [ 
systorzu zostaną mianowani Kardynałami dwaj 
włoscy prałaci; monsignor Ruffo Scilla i 
monsignor Sepiacci. Nominacja zagranicznych 
kardynałów nastąpi na najbliższym konsysto- 
rzu, odbyć się mającym na wiosnę. Niewąt­
pliwie nowy prymas Węgier, Vaszary, otrzy­
ma godność kardynalską. W kolegium kardy­
nałów jest obecnie ogółem 11 wakansów.

Stan zdrowia Papieża jest bardzo zada- 
walniający. Ojciec św. odbywa zwyczajne 
przechadzki i regularnie spełnia zadania swe- ' 
go wysokiego urzędu.

Stan zdrowia chorego kardynała Mer- 
milloda, jest beznadziejny.

W Belg i obradował w poniedziałek 
kongres górników w Seraing i uchwalił dą­
żyć wszelkiemi środkami do pozyskania po­
wszechnego prawa głosowania, jako jedynego, 
sprawiedliwego systemu. Postanowiono równie 
wezwać wszystkie stowarzyszenia robotnicze 
do najgorliwszej propagandy. Gdyby wybory 
do konstytuującego zgromadzenia wypadły w 
roku 1892, postanow ono odbyć przedtem 
jeszcze jeden kongres. Gdyby konstytuanta dla 
rew izji konstytucji oświadczyła się przeciw 
głosowaniu powszechnemu, ma być pod­
jęta organizacya ogólnego bezrobocia w ca- » 
łym kraju.

Mowa lorda Hartingtona. wygłoszona 
na bankiecie w Edynburgu, o której wspo­
minaliśmy, wywołała wielkie wrażenie w pra­
sie angielskiej; wszystkie londyńskie dzien­
niki uważają przemówienie Hartingtona za 
zapowiedź, iż liberalni unioniści znikną jako 
stronnictwo, i przejdą po największej części 
w szeregi torysów. Hartington oświadczył, że 
dotychczasowe doświadczenie okazało , iż lu ­
dzie, którzy razem działali w obecnym par­
lamencie jako konserwatywni i liberalni unio­
niści , są w stanie na przyszłość w usługach 
rraju pod wspólnem działać przewodnictwem. 
O ile jest obawa, że w okręgach wiejskich 
unioniści mogliby stracić mandaty , o tyle 
można mieć pewność, że utrzymają się 
w wielkich miastach i obwodach fabrycz­
nych. Nie jest prawdopodobnem zniknięcie 
unionistycznej większości w obecnym parla­
mencie; gdyby tymczasem, wbrew oczekiwa­
niu, liberalni powrócili do steru rządów i 
wnieśli bił hom em lu, wystąpi się przeciwko 
niemu w zasadzie. Gdyby to przedsięwzięcie 
nie miało się udać, czynione będą usiłowa­
nia, aby poszczególne postanowienia projektu 
w ten sposób zmienić, iżby inicjatorowie 
projektu jeszcze raz do kraju apelować mu­
sieli. — Gósehen wr odpowiedzi na mowę 
Hartingtona wyrażał się z ufnością o przy­
szłości.

TELEGRAMY BAZHTY LWOWSKIEJ

W iedeń', 25 listopada. Na wczo- 
rajszem posiedzeniu Izby deputowa­
nych, w dalszym ciągu rozprawy nad 
wnioskiem Plenera, podniósł dep. Mas- 
sarzyk wielkie socyalno-polityezne zna­
czenie tego wniosku, ponieważ z pro­
ponowanej ulgi korzystałoby 600.000 
opodatkowanych. Mówca przystępuje dc 
wniosku bez względu na stronniczo- 
polityczne jego tendencye. W końcu 
wnosi mówca rezolucyę, wzywającą 
Rząd, aby jak najrychlej przedłożył 
ustawę o reformie podatkowej, obejmu-



b
jącą także reformę podatku zarobko­
wego.

Dep. Steinwender oświadcza, że 
będzie głosował za wnioskiem, mimo 
że przewiduje jego upadek.

P. Minister skarbu oświadcza się 
przeciw wnioskowi. Eząd z początkiem 
najbliższej sesyi wniesie ze swej strony 
projekta co do ulg dla mniejszych opo­
datkowanych. W gotowym już proje­
kcie rządowym postawiono zasadę kon­
tyngentowania podatku zarobkowego, 
a zarazem unormowano większy udział 
wyżej opodatkowanych w opłacaniu 
podatków. Eząd nie przedłożył jeszcze 
projektu swego dla tego, ponieważ ko- 
misya budżetowa postanowiła trakto­
wać wszystkie projekta reformy po­
datkowej równocześnie. Nadto nie po­
dobna ustanowić w projekcie pożąda­
nych opustów dla przemysłowców, po­
nieważ nie ma podstawy do przypusz­
czenia, że zaprowadzone zostaną ulgi 
tego rodzaju, mianowicie progressyjny, 
osobisty podatek dochodowy, z którego 
wynikłości miałby być pokryty uby­
tek, jakiby powstał skutkiem owych 
opustów. Najzupełniej sprzecznem jest: 
żądać z jednei strony równoczesnego 
traktowania wszystkich projektów re­
formy podatkowej, z drugiej zaś stro­
ny zarzucać Eządowi, że jeszcze nie 
przedłożył swego projektu. Eównież i 
przy podatku gruntowym i budowla­
nym muszą nastąpić podobne ułatwie­
nia Gdyby wniosek Plenera został 
przyjęty, w takim razie nie zdołanoby 
uniknąć niedoboru w budżecie, które­
go nie możnaby pokryć podatkiem gieł­
dowym. P. Minister oświadcza się za 
znanym projektem podatku giełdowego, 
który wprawdzie nie wprowadza wła­
ściwego podatku giełdowego, usiłuje 
jednak opodatkować obrót papierami 
wartościowemi. Obecna chwila nie 
sprzyja jednak zaprowadzeniu podatku 
giełdowego, ponieważ wszystkie giełdy 
europejskie są obecnie w takim stanie 
rozdrażnienia, że należy się wstrzymać 
ze stawianiem jakichkolwiek przeszkód.

Obrady nad podatkiem giełdowym 
możnaby prowadzić dalej, należałoby 
jednak wyczekiwać spokojniejszego u- 
sposobienia giełdy. Aż do tego czasu 
inożliwein będzie uregulowanie stosun­
ku podatku giełdowego do Węgier w 
ten sposób, że uzyskaną zostanie pod­
stawa do ostatecznego rozstrzygnięcia. 
P. Minister nawiązał odnośne rokowa­
nia z rządem węgierskim. Grdyby mi­
mo wykazanych wątpliwości Izba trwała 
przy chęci jednostronnego zapewnienia 
ulgi podatkowej dla najniżej opodatko­
wanych, to należałoby -równocześnie 
także uchwalić pokrycie ubytku, jaki 
ztąd powstanie. P. Minister proponuje 
zatem, ażeby ulgi, jakie zaleca wniosek 
Plenera w I. artykule dla najniżej opo­
datkowanych, pokryto nałożeniem w II. 
artykule odpowiednich ciężarów na naj­
wyżej opodatkowanych. W celu zaś 
dalszego zbadania tej rzeczy należałoby 
wniosek odesłać uapowrót do komisyi. 
(Huczne brawa).

Dep Herold przemawia nietylko 
za ulgami w podatku zarobkowym, ale 
także w gruntowym i domowym. De­
ficytu się nie obawia.

Dep. Pattai podnosi dodatkowy 
wniosek co do stopniowania podatków 
w klasach wyższych.

Dep hr. Hohenwart oświadcza, 
że wniosek Plenera wchodzi w drogę 
reformie przez Eząd zapowiedzianej, 
która ma na celu interesa nie tylko 
pojedynczych kategoryj opodatkowa­
nych. Wniosek Plenera wywołał mię­
dzy ludnością zaniepokojenie, ponieważ 
właśnie uwzględnia tylko niższe kate- 
gorye podatku zarobkowego, a pomija 
tyle uciążliwy podatek gruntowy i do- 
mowo-klasowy. Zarówno mówca, jak i 
jego przyjaciele polityczni nie mogliby 
żadną miarą przyłożyć ręki do tego, 
ażeby zniszczyć znowu przywróconą 
zaledwie równowagę w gospodarce 
państwowej. Wolą zrzec się raczej 
chwilowej popularności.

Deputowany Kaizl poleca przyję­
cie wniosku.

Deputowany Jaworski podziela wy­
rażone przez Pana Ministra skarbu 
obaw y, iż przyjęcie wniosku Plenera 
mogłoby opóźnić właściwą reformę po 
datkową. Mówca wnosi, ażeby wniosek 
ten przekazać komisyi podatkowej, a 
zarazem uchwalić rezolucyę, wzywają­
cą Eząd, ażeby w jak najkrótszym 
czasie przedłożył Izbie projekt ustawy, 
obejmującej wszystkie podatki bezpo­
średnie.

Deputowany Dyk oświadcza, iż 
Młodoczesi nie dadzą się przez t o , że 
z wniosku Plenera usiłuje się uczynić 
kwestyę polityczną, powstrzymać od 
głosowania za tym wnioskiem.

Tu rozprawę generalną zamknięto, 
a po przemówieniu obu mówców ge­
neralnych oraz przemówieniu końcowem 
sprawozdawcy i wnioskodawcy dr. Ple­
nera, wniosek Jaworskiego, o przekazanie 
wniosku Plenera komisyi podatkowej, 
uchylony zostaje w imiennem głosowa­
niu 166 głosami przeciw 126.

Za wnioskiem Jaworskiego głoso­
wali Polacy, konserwatyści, klub „Tren- 
tino“ i czescy właściciele większych 
posiadłości; przeciw : zjednoczona le­
wica niemiecka, stronnictwo narodowo- 
niemieckie , Młodoczesi i klub Coroni- 
niego.

Uchwalono następnie przejść do 
rozprawy szczegółowej nad wnioskiem 
Plenera i przerwano posiedzenie.

Po otwarciu posiedzenia na nowo, 
dep. Jaworski i towarzysze interpelują 
P. Ministra sprawiedliwości, czy Eząd 
skorzystał z oświadczenia redakcyi Wr. 
Tagblatt, ażeby się dowiedzieć, z jakie­
go źródła wyszła wiadomość, która d. 
14 b. m. wywołała taki popłoch na 
giełdzie.

P. Minister sprawiedliwości od­
powiada, że śledzto w tej sprawie jest 
w toku. Bliższych jednak wyjaśnień 
będzie mógł udzielić dopiero po osta- 
tecznem zamknięciu dochodzenia kar 
nego.

Posiedzenie zamknięto o godzi­
nie 127. w nocy.

Wiedeń, 25 listopada (7 R  inyw.) 
Według sprawozdania autentycznego, 
na posiedzeniu d. 22 b. m. stwierdziło 
Koło polskie jako fakt nieulegający ża­
dnej wątpliwości, że aż do posiedzenia, 
odbytego w piątek d. IB b. m. wieczór, 
z Koła polskiego żadna wiadomość o 
treści audyencyi, którą miał Prezes Ja ­
worski u Najj. Pana we czwartek, d. 
12 b. m. na zewnątrz Kola nie wy­
szła. Itak : we czwartek, po audyencyi, 
Prezes Jaworski nikomu w ogóle o 
przebiegu audyencyi nie wspomniał; 
w piątek zawiadomił o tern członków 
komisyi parlamentarnej, z którymi przed 
posiedzeniem Koła w obecności tylko 
P. Ministra Zaleskiego odbył naradę. 
Zresztą ani p. Jaworski, ani członko­
wie komisyi parlamentarnej, nikomu w 
ogóle przed posiedzeniem Koła w pią­
tek wieczór, o przebiegu audyencyi 
czwartkowej nie wspominali.

Następnie dało Koło polskie wy­
raz najżywszemu oburzeniu,' z powodu 
insynuacyj dziennikarskich, skierowa­
nych przeciwko niektórym członkom 
Koła. Mianowicie wiadomo, że popłoch 
na giełdzie wiedeńskiej, który zaszedł 
w sobotę, d. 14 b. m., był przygoto­
wany w Paryżu i Berlinie, i to jeszcze 
w ciągu dnia piątkowego, 13 b. m. 
Skoro zatem jest niezbitym faktem, że 
w piątek, przed późnym wieczorem, 
wiadomomość o treści ow7ej audyencyi 
w ogóle z Koła polskiego na jaw nie 
wyszła, przeto podejrzywanie członków 
Koła, jakoby mieli udział w wywoła­
niu popłochu na giełdzie wiedeńskiej, 
jest najoczywiściej bezpodstawmem.

Dzisiejsze dzienniki wiedeńskie o 
głaszają oświadczenie, podpisane przez 
pp.: Jaworskiego, Madeyskiego i Bi­
lińskiego, które zawiera powyższe fa- 
kta, stwierdzone przez Koło polskie na 
posiedzeniu 22 b. m.

W iedeń, 25go listopada. Na 
wczorajszem wieczornem posiedzeniu 
Izby deputowanych, po zamknięciu ge­
neralnej rozprawy nad wnioskiem Ple­
nera, przemawiał dep. Abrahamowicz 
jako generalny mówca przeciw wnio­
skowi. Mówca, uznając tendencyę tego 
wniosku, uważa go wszakże za jedno­
stronny i szablonowy, który zaszkodzić 
tylko może pożądanej ogólnej reformie 
podatkowej.

Generalny mówca za wnioskiem, 
dep. Menger, widzi w tym wniosku po­
czątek reformy, koniecznej z powodów 
socyalnych i skarbowo-politycznych. 0- 
gólna reforma podatkowa nic na przy­
jęciu go nie straci. W Galicyi samej 
90 prc. opodatkowanych przemysłow­
ców dozna wskutek przyjęcia wniosku 
Plenera pewnej ulgi. Wniosek ten zre­
sztą torując drogę progresyjnemu po­
datkowi dochodowemu, zawiera donio­
słą i patryotyczną tendencyę.

Wiedeń, 25 listopada. W połą­
czonych komisyach Delegacyi węgier­
skiej oświadczył Pan Minister Kallay, 
odpowiadając na odnośne zapytania, 
iż dochody Bośuii i Hercegowiny pre­
liminowane są tak ostrożnie, że nawet 
w najniepomyślniejszym roku rzeczy­
wisty dochód nie będzie mniejszy od 
preliminowanego. Bośnia i Hercegow i-’ 
na mają długu około 15 milionów,1 
zaciągniętego na cele budowy kolei że­
laznych Amortyzacya tego długu usku­
tecznia się wzrastającemi nieustannie 
dochodami z tych kolei. Pan Minister 
występuje przeciwko twierdzeniu, j a - ' 
koby bośniaccy mahometanie dlatego I 
emigrowali, ponieważ znieść nie m ogą; 
panowania chrześciańskiego, i wska- ’ 
żuje pod tym względem na Eossyę i | 
Algieryę. Bośniaccy mahometanie sta- 
nowią właśnie żywioł najwięcej p rzy -1 
wiązany do obecnego stanu rzeczy, i 
ponieważ Eząd nie upośledza żadnego j 
wyznania. P. Ministrowi nic nie w ia -' 
domo o istnieniu w Konstantynopolu j 
stowarzyszenia, które .się jakoby z a j- ) 
mu je tą emigracyą mahometan bo- j 
śniackich. Gdyby nawet jednak istnia- j 
ło, to działalność jego jest bez znaczę-1 
nia, ponieważ faktycznie emigrują tyl­
ko jednostki, nie lubiące pracy.

Komisye przyjęły te wywody Mi­
nistra jak najprzychylniej i uchwaliły : 
wyrazić mu podziękowanie i uznanie, j

W iedeń , 25 listopada. Sprawo-! 
zdanie komisyi budżetowej Delegacyi ] 
austryackiej o budżecie Ministerstwa 
spraw zewnętrznych, powołuje się na ; 
przemówienie Najj. Pana przy zagaje­
niu Delegacyj i cxpose hr. Kalnoky’ego 
w sposób najzupełniej zgodny, wyraża­
jąc nadzieję, że niebezpieczeństwo woj- j 
ny, której nikt nie pragnie, rzeczy wi- i 
ście usuniętem zostanie. Sprawozdanie i 
przyłącza się też najzupełniej do wy- j 
powiedzianego przez Najj. Pana życze­
nia, ażeby się ukończyły troski i cię­
żary zagrożonego pokoju. Sprawozdanie 
podnosi z zadowoleniem odnowienie 
trój przy mierzą, zbliżenie się innych 
państw konserwatywnych do niego, o- 
raz stanowcze oświadczenia lir. Kalno 
ky’ego, dane z jasnością, której źle 
tłóinaczyć nie należy, mianowicie o- 
świadczenia o wschodniej polityce Mo­
narchii, wolnej od wszelkich egoisty­
cznych zamiarów ubocznych, tudzież o 
dobrych stosunkach z Porta.

Sprawozdanie stwierdza, że czyn­
niki odpowiedzialne za kierowanie poli­
tyką uważają położenie obecne jako 
względnie zadowalające, oraz zaznacza 
ciągłą dbałość o rozwój i wzmocnie­
nie siły zbrojnej Monarchii, która za­
dowoloną jest z własnych posiadłości 
a dąży tylko do utrzymania i wzmo­
cnienia międzynarodowego stanu pra­
wnego. Sprawozdanie uznaje politykę 
hr. Kalnoky’ego jako właściwą, wyra­
ża zupełne zaufanie w dalsze jego kie­
rownictwo Ministerstwem, tudzież po­
dziękowanie za zasługi, jakie Minister 
położył około zachowania oraz wzmocnie­
nia wybitnego stanowiska Monarchii, 
jako orędowniczki pokoju w ubiegłem

dziesięcioleciu, i zaleca przyjęcie bu­
dżetu.

B erlin , 25 listopada. W parla­
mencie oświadczył minister Boetticber, 
że rząd przygotowuje ustawę o ubez­
pieczeniu robotników7 od wypadków. 
Obowiązkowe zaprowadzenie dowodu 
uzdolnienia i cechów jest niemożli- 
wem Niewłaściwościom, jakie się zda­
rzają w rękodziełach, powinna zapo- 
biedz odpowiednia organizacya Izb rę ­
kodzielniczych.

B erlin , 25 listopada. Na cześć 
Giersa odbyło się wczoraj u kanclerza 
Oapriviego śniadanie. Wśród gości był 
ambasador rossyjski, hr. Szuwałow.ł

O ldenburg , 25 listopada. *W 
dwie godziny po ukończeniu przedsta­
wienia, wybuchł w wielko-książęcym 
teatrze pożar. Gały budynek spłonął do 
szczętu. Z ludzi nikt nie stracił życia.

Petersburg , 25 listopada. Birż.
; Wiedomosti zaprzeczają pogłoskom, po­
danym przez pisma francuskie, jakoby 

i bank francuski zaliczył rossyjskiej ad- 
ministracyi skarbowej 150 milionówr 

f rubli w srebrze.
P etersburg , 25 listopada. O ka­

tastrofie kolejowej w gubernii orelskiej 
donoszą: Skutkiem zawalenia się mo­
stu nad rzeką Optucha, podczas prze­
jeżdżania pociągu, spadły cztery osta­
tnie wagony III klasy do rzeki pokry­
tej lodem ; 20 podróżnych i trzech ze 
służby kolejowej poniosło śmierć, 10 
osób jest ciężko rannych.

Paryż, 25 listopada. Podkomitet 
Izby deputowanych wybrany dla spraw­
dzenia aktów wyborczych p. Lafargue, 
przedstawił wniosek o uznanie wyboru 
za ważny.

Par.vż, 25 listopada. Ambasador 
angielski, lord Lytton, zmarł tu w po­
łudnie na udar sercowy.

Arcybiskup Gouthe Soulard ska­
zany został za wystosowanie obrażają­
cego pisma do ministra oświaty, na 
3000 franków grzywny.

R zym  , 25 listopada. Agencyi Ste- 
faniego donoszą z Massawy: Wczoraj 
z rana rozpoczął się proces przeciw Liv- 
raghi’emu i dziesięciu żołnierzom ze 
służby bezpieczeństwa, o morderstwo. 
Liyraghi oświadczył, iż wykonywał wy­
roki śmierci jedynie na rozkaz komen­
danta Twierdzenie, że wykonał 800 
takich wyroków, jest wręcz śmieszne.

Dziennik urzędowy ogłasza miano­
wania 26 nowych senatorów. Znajduje 
się pomiędzy nimi były ambasador 

’ włoski w Petersburgu, Greppi.
B uenos A y r e s , 25 listopada,

j  Ustąpienie Fonseki wywołało w Eio 
; Grandę do Sul ogólne zadowolenie. Po­
wstanie tamtejsze można uważać za skoń­
czone. Naczelnicy powstańców rozpu­
ścili swe wojska. W porcie Eio Gran­
dę otwarto ruch na nowo.

TtGegrarowawy kurs w iedeński.
W ie d e ń , 24 listopada 1891 r. godz. 5, 

, minut 40. Akcje kredytowe 266‘87, Anglo- 
austryackie —,— Akcje banku dla krajów 
koronnych 183 75, Akcye kole: Karola Ludwi­
ka — *—, Południowa —■— , Renta papiero­
sa 90'— , Galicyjskie listy zastawne 5-procen- 
towe 100 50, Galicyjskie obligacje indemniza- 
cyjne — prc. —•—, Galicyjski bank rusty­
kalny — , Losy z roku 1883 —• —, Napo-

i leondor —. Rubel papierowy — •—, za 100
marek 58'05. Usposobienie — .

W iedeń , 25 listopada 1891, godzina 10 
, minut 30 Akcje kredytowe 266-70 Akcye kolei 
państwowej 207 75, Akcye tytoniowe 15U75, 
Angle-austryackie 144-75,Unionbank 210'75, Ko­
lei Karola Ludwika — •— , Południowa 78 25, 
Renta papierowa — •—, 5-prc. galic. hipoteczne 

I cbligacye Banku krajów koronnych — •—, 
listy zastawne —■—, galic. obligacye indemni 

. zacyjne — • —, do —•—, 4 5/, prc. listy zasta- 
; wne banku krajowego 98‘50, 4 7*-prc. pożycz- 
, ka krajowa z roku 1883 97-65, Napoleondor 

— • ■■■, Rubel papierowy —■—, 4-prc. wę 
gierska renta złota —•— za 100 marek 58'05. 
Usposobieni* ciche.

Odpowiedzialny Redaktor Adam Krechowieokl.



N a d e s ła n e.

W źadnem gospodarstwie
nie powinno brakować kieliszek starej 
zdrowej żytniej 8  letniej wódki której 

nabyć można w handlu
Karolla Bałłabana

we Lwowie 7653
litrową butelkę

za O O  centów.
P r z e c i w  I c a t a r o m

organów oddechu, kaszlowi, kata­
rowi nosa, chrypce i innym afekta-

cyom gardła 
żywają lekarze ze skutkiem

_ fisjajstn*
"w oda minarain*

SZCZAWA -A LKALi C 2 NA
bez dodatku lub zmięszany z ciepłem mlekiem. 
Takowy wywiera lekko zwalniający, orzeźwia­
jący i uspakajający skutek, powoduje wydzie­
lenie flegmy i jest w podobnych wypadkach 

środkiem najlepiej wypróbowanym.

W iadom ość użyteczna.
Przypominamy, źe w in o  C h a s s a in g  jest 

przepisywane przez lekarzy od lat 20 przeciw bole 
śoiom żołądka, mozolnemu i trudnemu trawieniu 
(dyspepsyi), gastralg ii, utracie sił i apetytu.

Znajduje siy w głównych aptekach. 7335

Pociągi kolejowe j
według czasu t. zw. środkowoeuropejskiego 5 

od 1. października 1891. j
J

Odchodzą ze Lwowa:
W  kierunku do S t r y j a :

5.50 rano. Pociąg osobowy do Stryja, Chy- 
rowa, Nowego Sącza, Ławocznego, 
Munkac3a, Budapesztu, Stanisławowa i 
Husiatyna.

10.14 przed południem. Pociąg osobowy do 
S try ja, Chyrowa, Suchy i S tanisław o­
wa.

7.48 wieczór. Pociąg osobowy do Stryja, 
Ławocznego, Munkacsa, Budapesztu, 
Chyrowa, Suchy, Stanisławowa i Hu- 
siatyna.

W kierunku do C z e r n i o w i e c :
4.48 rano, Pociąg osobowy do Stanisławo­

wa i Kołomyi.
8.40 przed południem. Pociąg pospieszny do 

Stanisławowa, Czerniowiec , J a s s , Bu 
karesztu i H usiatyna.

3.54 po południu. Pociąg osobowy do S ta­
nisławowa, Czerniowiec. Jass i Buka­
resztu.

9.48 wieczór. Pociąg osobowy do S tan is ła ­
wowa, Czerniowiec, Suczawy, Husia­
tyna.

W kierunku do B e ł ż c a :
8.49 przed południem. Pociąg ruięszauy do 

Bełżca i Sokala.
5.40 wieczór. Pociąg mięszany do Rawy ru­

skiej

Przychodzą do Lwowa:
Szlakiem od S t r y j a :

8.31 rano. Pociąg osobowy ze Suchy, Chyro­
wa, Stanisławowa, Budapesztu, Mun- 
kacza, Ławocznego i Stryja.

3.10 po południu. Pociąg osobowy ze Su­
chy, Chyrowa, Husiatyna, Stanisławo­
wa i Stryja.

11.12 w nocy. Pociąg osobowy z Nowego 
Sącza, Chyrowa, Husiatyna, Stanisła­
wowa, Budapesztu, Munkacsa, Ławocz­
nego i Stryja.
Szlakiem od C z e r n i o w i e c :

6.17 rano. Pociąg osobowy z Suczawy, Czer­
niowiec, Stanisławowa.

1.22 po południu. Pociąg osobowy z B uka­
resztu, Jass, Czerniowiec, Stanisławo­
wa i Husiatyna.

7.23 wieczór. Pociąg pospieszny z Bukare­
sztu, Jass, Czerniowiec, Stanisławowa 
i Husiatyna.

11.22 w nocy. Pociąg osobowy z Kołomyi, 
Stanisławowa i Husiatyna.

Szlakiem od B e ł ż c a :
7.50 rano. Pociąg mięszany z Rawy ruskiej, 
3.46 po południu. Pociąg mięszany ze Soka­

la i Bełżca;
Plakatów rozkładu jazdy na szlakach koleji pań 
stwowych w Galicyi nabyd można na każdej staeyi 
po cenie 6 centów. Książeczki w formaeie kieszon­
kowym po 5 et. za sztukę.

Gdy zegar czasu środkowoeuropejskiego wska­
zuje godzinę 12, to
w Czerniowcach 12.45, we Lwowie 12.35, 
w Podwołoczyskach 12.44, w Budapeszcie 2 16, 
w Suczawie 12.44, we Wiedniu 12.06,

w Pradze 11.58 zegar wskazuje.

Cenni* lwówsfoej IzUy Handlowej i nrzemyshiwej.
Lwów, dnia 25 listopada 1891.

1. A keye za sz tukę .
Kol. g. K ar. Lud. po 200 zł. m. k.
Kol. lwow.-ezer.-jas po 200 zł. wa.
Banku hip. galie. po 200 zł. wa.
Banku kred. gal. po 200 zł. wa.

2. L is t . zast. za 100 zł.
Banku hipot. 5pr. wa. los w 40,1.

B „ 5 pr. w. a.
wylosowane z 10 pr. premią 

Banku hipot. 4x/,pr. los. w 50 1. g.
Banku kraj. 4x/,pr. wa. los w 51 1. §
Tow. kred. galie. ziem. w 4pr. wa. .£

I. emis. .2
Tow. kred. gaL ziem. 4 pr. wa. •“ 

los. w41x/, lat . . a
4x/» pr. wa. los. 62 1. &
4 pr. wa. log. w 56 1.

3. L is ty  d łużne  za 100 zł. g 
Gal. zakł. kred. włoś. w likwidaey i 

(daw. 6 pr.) 3 pr. w. a. . . 
daw. 5 pr.) 21/, pr. w. a. . .

Ogól. roi. kred. Zakład dla G. i B. 
w likw. 6 pr. wa. los. w 15 lat.

4. Obligl za 100 zł.
Indemniz. gal. 5 pr. m. k. 103 80 104 50
Galie, funduszu propin. 4 pr. wa. 91 40 92 10
Buków. fund. propin. 5 pr. wa. 101 — 101 70
Oblig. komunalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a. 101 — 101 70
Pożyczki kr. p o 6p r. wa. 104 50
Pożyczki kr. po 4 pr.  wa. . . 97 40 98 10

91 — 91 70
6. Losy miasta Krakowa . 21 50 23 50

,  „ Stanisławowa 27 — 30
6. Monety.

Oukat c e s a r s k i .........................._ 5 58 5 68
N a ę o łe o n d o r ...................... : 9 35 9 46
P ó ł i m p e r y a ł ............................... ’ 9 55
Rubel rossyjski srebrny . . 1 20 1 30

_ ,  papierowy . 1 12 1 14—
'CO marek niemieckich 57 80 58 35

| płacą żądają 
walutą austr. 

złr. et. złr. et
201 50 
231 — 
310 -

204 50 
234 -  
315 -  
216 —

100 30 101 -

107 70 
98 30 
98 40

108 40 
99 -  
99 10

96 30 97 -

95 -  
99 30 
94 50

95 70 
100 -  
95 20

57 — 
52

59 — 
55 -

K urs g iełdy  w iedeńskiej.
Dnia 23 listopada 1891.

1 D łu g  p ań stw a . płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot 

maj-listopad . . . .  . . .  90 10 90.30
l u t y - s i e r p i e ń .....................................  90 05 90.25

Jednolity dług państwa w srebrze
s ty e z o ń - l ip ie c .......................... 89.70 89.90
kwiei-ień-paździornik .......................  89 80 90,—

Losy z roku 1»54 po 250 złr. m. k. 4 pr. 133.75 134.75 
.  .  1860 po 500 złr. w. a. -5 pr. 134.50 135.50
_ „ 1860 po 100 złr. 5 pr. . 145.— 145 75
’  .  1864 po 100 z łr......180.50 181. -

„ 1864 po 50 złr. . 180 50 1 81 .-
Renty (Jom. po 42 litr. auatr. , . . —.— —. -
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 pr. ............................................ 144 25 145.25
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr 108.15 108 35 
Renta papierowa 5 pr. z r. 1881 . 101.80 102.—

2. O bllgaeye indem, 5 pr. (za zł. m. k.)
Bukowiny . - . . . .  104.— 105.—
Gaiieyi . • - • 104.— 104.25
Niższej Austryi . • ..........................  109.50 110.—
S ie d m io g ro d u ..........................................— .— —
W ęgier za 100 zł wa. 4 pr. . 89.50 90.50

8. Akeye
Bank Anglo aust. 200 rf. emit. zł. 146.— 146 -5 0
Inst. kred. dia bandlu po 160 zł. 269.— 269.75
Niżaso-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 6o5.— 6 i 0 . -
Gal. banku hip. po 200 zł.....................310.— 314 —
Gal. ban ku d . b an. i prz.a zł. 200 wpl. 40 pr. — — .— 
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . , —
Bank dla krajów koronnych a 200 zł. 185 — 185.50
Bank austro-węgierski a 600 zł. . . 1004.— 1005.
Kol. A lbrechta a 200 zł. w srebrze . 8 4 — 84.75 
Aust. Tow.żegl. par.dun. po500zł. mk 274 — 278 — 
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. —
Kol. Kzeszów-Tarn. (w. a.) % 200 zł. . -- .— —
Północna kolej po 1000 zł. m. k. 2742 - 2752 50
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k . 203. -  203 5o
Lwów-Czem. koi. I. po 200 zł. a w. 232 50 233 50

Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. w sr. 271 -  271.75 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 79.75 80 25 
f. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 196.75 197 25

4. L is ty  zastaw ne  losowane.
Ogólny-rolniezo kredytowy Zakład dla 

Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. —
Powsz. austr. zab. kr. ziem. 4’/, pr. 

w złocie w 50 1. . . . . . 100.
109.- „ .  premiowe po 3 pr.

Gal. zab. kr. ziem. Krak. los. w 18 1. 6 pr.
a n n n n W 20 1. 7 pr. —
,  - b n » w 36 1. 6 pr. 99

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pr. . . —
„ B » » po4pr.w 41 l.w y l.—
b m n » Po 4 /» pr w
52 latach zwrotne ...............................99J

Banku kraj. 4‘/, pr. wa. los. w 51 */, 1. 98 
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pr. w. a. I. e m i s y i .......................... 101.
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 1. wyl. 100. 
Ranku aust. węg. 4'/« pr. . . 100.
Węg Tow. zieir abe. po 5 pr. . 100

,  Zakł. kr. ziem. po 51/, pr . . —.

100.60
109.75

100. -
9 7 . -

30
50

99.70 
99. —

101 . -
101.25
101.25 
104.30

5. O oiigacj e 7, prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. 102.50 103 50 
Tow. kol. żel. Preszćw-Taruów (w. ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . .  —
Kolej północna po 100 zł. em. 1886 4%  99.— ICO.—

B n  po 100 zł. B  1887 „  98.50 99.50
Koi. stal. Kar. Lud- araisya z r. 1881

po 300 zł. 4*:, pr.................................  98.70 99.20
detto (Jarosław-Sokal . . 94.25 94 75

Kol. gal. Lwów-Czera.-Jas, e m im  a 300 
zł 4 pr. w srebrze z r, 1884 ’. . 82.50 83.50

1 r. 1884 89 50 90 -
z r. 1866 . . ------
t t. 1872 . —

Wesz. gai. kol a 200 sł. 5 pr *  sr. 100 40 101.40

8. L m  y.
lustr. kr. dla han. i pr. po 100 zł. wa. 183.25 184.25
Clarego po 40 zł. aa. k. " .....................  51.75 52.75
Tow.żegl. par.na Dunaju po 100 zł. m.k. 121.— 123.— 
Keglewichs *m> 10 zł. m. V.. —.— — —

P o c ią g i k o le jo w e
(podług zegaru lwowskiego).

Przychodzą do L w o w a :
Z K r a k o w a ;  o godz. 8 min. 50 rano po 

ciąg osobowy; — o godz. 4 min. 3 po 
południu pociąg pospieszny;— o godz- 
7 m. 15 wieczór pociąg m ięszany; — 
o g. 9 m. 28 wieczór pociąg osobowy.

Z P o d w o ł o e z y s k  na dworzec główny 
lwowski o godz. 3 min. 15 w nocy po­
ciąg mięszany; -  o godz. 2 m. 20 po­
południu pociąg pospieszny; — o godz.
7 tu. 30 wieczór pociąg osobowy.

Z P o d  w o ł o czy  s k na dworzec Pędzam 
cze o godz. 2 m. 38 w nocy pociąg 
mięszany; — o godz. 2 m. 8 po połu­
dniu pociąg pospieszny ; — o godz. 7 
m. 1 wieczór pociąg osobowy,

Odchodzą ze L w ow a:
D o K r a k o w a  o godz. 4 m. 20 rano po­

ciąg osobowy; -  o godz. 7 m. 20 rano 
pociąg osobowy; — o godz. 2 m. 28 
po południu pociąg pospieszny; — o g
8 m. m. 30 wieczór pociąg osobowy,

D o P o d w o ł o e z y s k  z głównego dworca o 
godz. 9 111. 50 przed połuduiem pociąg 
osobowy — o godz. 4 m. 11 po po 
łudniu pociąg pospieszny — o godz.
10 m. 35 w nocy pociąg mięszany.

Do P o d w o ł o e z y s k  z dworca Podzam
cze o godz. 10 m. 15 przed połuduiem 
pociąg o s o b o w y o  godz. 4 m. 22 
po południu pociąg pospieszny; — o g.
11 m. 5 w nocy pociąg mięszany.

Jadają 
22 . —  
22 75 
52.50 
53 — 
16 90 
11.-

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w a.
Pożyczka m iasta Lubiany po 20 zł.
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a 
Palflego po 40 zł. m. k . .
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł.

» * w9k- n 5 *ł.
Fundacya szpitala Arcybs. Rudolfa

no 10 zł. w. a ........................................
Salrr.ś po 40 zł. m. b. . .
St. Geuois po 40 zł. m. b . . . .
Pożycz, m. Stanisławowa (po 2o zł. wa).
Pożycz. Tryestu po 100 zł. m. b. .

,  B po -50 zł. w a . .
W aldsteiua po 20 zł. m k. .
W iadiaehgratza po 20 zł. a . s.

7. W eksle za 3 *i3*lą-»).
Augsburg na 100 w. p o . . .  —. _
Berlin za 100 marfc. w. p. a. - . ________
Frankfu rt za 100 maik, w. p. a.    —' _
Hamburg za 100 mark. w. u. .   ___
Londyn za ft. szł. . '  118 05 118 40
Paty i  za 100 h .  , 46.82 50 56 87.50

płacą
2160
21.75 

. 51.50
52.25 
16 50 
10 50

19.50 
59. -  
61.—

27.50 
130 -

58.50
35.75 
5 2 -

20 50 
60—  
63 -  
29 50 

133 -  
61.50 
36 75

b u r t  
Dukat cesarski men, 

a pełnej wagi . 
Korona . . . 
20-fraukówka . . 
Rossyjski półimpsr.yał 
T alar związkowy 
Srebro ...........................

ł i  O t a
5.62, - 6.64 -- 
5.61 -  5.63 -

9 37 50 9 39

l lwowslciy Izby Mowa i prza:
Telegrafowany kurs wiedeński 

Jednolity dług państw* w bank -.ot«sh
Ł a * w srebrze

Renta w złocie . . .  . . .
5 pr. austr. renta marcawa 
Akeye banku a«str«-węgier, . . ,

n a kredytowego »ie<4eń#fei3go
L o n d y n .....................  . . .
Napoleondor . .
Dukat cesarski men.
100 mareboujeiniefkieb

ZA

K  J [  J E  M  M  J L  J M L  AU B *  W  m * .

Licytacye.
L. 7760 (7752 1— 3)

Dnia 22 grudnia 1891 i 26 stycznia 
1892 każdym razem o godz. 10 rano odbę­
dzie się w tut. Sądzie publiczna przymuso­
wa lieytacya realności wedle wyk. hip. 1. 366 
ks. gr. gm. Rudniki Schapsy Lustiga wła­
snej celem zaspokojenia wierzytelności S a ­
ry Nussenboum 2. Lustig w kwocie 3700 
zł. aw. zpn

Cena wywołania 414 zł. aw.
Wadyum 41 zł. 40 ct. aw.
Na pierwszym term inie realnośó ta 

sprzedaną zostanie tylko za cenę szacunko­
wą lub wyżej, na drugim zaś terminie ta­
kże niżej takowej.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipot ustanowiono Jana Mickiewicza z Mi­
kołajowa.

Resztę warunków licytacyjnych, akt 
oszacowania i wyciąg tabularny można przej 
rzeó w tus. registraturze.

C. k. Sąd powiatowy.
Mikołajów, dnia 15 października 1891

L. 10535 (7555 1—3)
W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 rano 

12 stycznia 1892 powyżej ceny szacunkowej, 
zaś dDia 16 lutego 1892 nawet poniżej ta 
kowej, lieytacya realności według wyk. hip. 
172 ks. gr. gm. Kniażę Szymona Goldnera

własnej, na rzecz Salamona Kliigmana pto 
100 zł. wa. zpn.

Cena wywołania 120 zł.
Wadyum 12 złr.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w ts. re- 
gistratu ze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu wierzycieli^hipot., ustanawia się ku ­
ratorem adw. w' Śniatyuie dr. Schaeffera 

C. k. Sąd powiatowy.
Sniatyn, 20 września 1891.

L. 18868. (7562 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy ogłasza, iż celem 

zaspokojenia wierzytelności Tuwarzystwa 
Zaliczkowego do Jana Wocha w kwocie 
240 zł. zpn. odbędzie się w tut. Sądzie w 
dniach 15 stycznia i 18 lutego 1892 o go 
dżinie 9 rano egzekucyjna lieytacya realno­
ści pod Iwh. 14 w Trzebini położonej Jana 
Wocha.

Cena wywołania 1601 zł. 45 -ct wal.
austr.

Wadyum 161 zł.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze tut. Sądu.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

adw. dr. Gaszyński w Chrzanowie.
C. k. Sąd powiatowy,

Chraanów, 18 października 1891.

L 13266. (7561 3—3)
C k. Sąd powiatowy ogłasza, iż celem 

zaspokojenia wierzytelności Towarzystwa 
Zaliczkowego w Krzeszowicach do Jana Bi- 
gaja syna Jakuba w kwocie 216 zł. zpn., 
odbędzie się w tut. Sądzie w dniach 15 
stycznia 1892 i 16 lutego 1892 o godzinie 
9 rano egzekucyjna lieytacya realności pod 
lwh. 108 w Libiążu małym położonej, Jana 
Bigaja syna Jakuba własnej.

Cena wywołania 130 zł.
Wadyum 18 zł
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze tutejszego 
Sądu.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr Keppler z substytucyą adw. dra 
Kremera w Chrzanowie

C. k. Sąd powiatowy.
Chrzanów, 12 października 1891.

L. 4164. (7778 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Mszanie dolnej 

zawiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 
18 zł- 91 et. z pn. odbędzie się na rzecz 
Siissla Trauririga w tut. Sądzie powiatowym 
sprzedaż posiadłości lwh. 90, 91 gm. kat. 
Konina objętej, dłużniczki Maryanny z Gar- 
liczaków Bożek własnej w dwóch term inach 
mianowicie dnia 5 stycznia i 9 lutego 1892 
każdym razem o godzinie 10 przed połud. 
w biurze c. k. sędziego powiatowego.

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków

licytacyjnych przejrzeć można w registratu­
rze sądowej.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony c. k. notaryusz Jan  Wysocki z 
Mszany dolnej.

Cena wywołania wynosi 202 złr
48 V, ct.

Wadyum 20 zł. 25 ct.
C. k. Sędzia powiatowy.

Mszana dolna, 18 września 1891.

L- 7504. (7619 2 - 3 )
W dniu 14 stycznia 1892 i dnia 11 

lutego 1892 odbywać się będzie w tut. Są­
dzie w biurze Nr. 21 egzekucyjna sprzedaż 
1/6 części realności lwh. 555 ' dla gminy 
kat. Olpiny na 43 zł. 33 ct. oszacowanej, 
cel m zaspokojenia wierzytelności Michała 
Kempskiego jako prawonabywcy Michała 
Maciejowskiego w kwocie 1 zł. 2 ct. austr. 
wal. zpn.

Cena wywołania 43 zł. 33 ct. wa.
Wadyum 4 zł. 33 ct.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

dr. Ignacy Steinhaus adw. w Jaśle.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

waruuki licytacyjne przejrzeć można w re­
gistraturze sądowej.

C. k. Sąd powiatowy m. dlg.
Jasło, 20 września 1891.



L. 89755 (7784 3 - 8 )
Celem wydzierżawienia stacyj mytniczych w kołomyjskim powiecie skarbowym roz­

pisuje się niuiejszem odnośnie do podanych’ w obwieszczeniu wysokiej c. k. krąjowpj Dy­
rekcyi skarbu we Lwowie z dnia 15 września 1891 1- 67357 warunków trzecią’publiczną 
lieytacyę na następujące staeye mytnieze.

c?3 
O N a z w a Pozycya ta ­

ryfy Cena wywo 
łania w a. 

na . 1 rok

Licytacya odbę­
dzie się w c. k. 
powiatowej Dy- 
kcyi skarbu w 
Kołomyi na dniu

•Oc<3-e«tnO
stacyi mytniczej rodzaj tejże gościńca

a t*.
* Z
0P-

do wydzierżawienia na jeden rok 1892
0 a 30

-1 a  Ee p*. ®a e złr.

1 Kołomyja ad Łanczyu myto 
drogowe

Podbez-
kidzki 16 — 5702

2 grudnia 1891 
od 8 do 12 go­
dziny przed po­

południem

2 Hwozd 
myto drogowe dto 16 _ 401

3
Iwanowce myto drogowe 1 mo­

stowe dto 16 11 5005

4
Wierzbowce 

myto drogowe Pokucki 16 __ 1652

5
Gwożdziec stary myto drogowe i 

mostowe dto 16 II 2704

6
Zaleszczyki Nr. II  myto 

mostowe Podolski — III 6320

Co do cen wykupna na rok 1891/1892
wynagrodzenia za odstawienie, tudzież co 
do postępowania mającego się zachować 
przy wykupnie, odsyła się do obwieszczenia 
z dnia 10 października 1890 1. 81835. 

Lwów, 18 listopada 1891.

Pisemne należycie opieczętowane w 1/6 część ceny wywołania jako poręczne zao 
patrzone oferty wnosić należy najdalej do dnia poprzedzającego ustną licytacyę do go­
dziny 2 popołudniu na ręce naczelnika c. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu w Kołomyi. Po 
ukończeniu ustnej iicytacyi nastąpi otwarcie wniesionych pisemnych ofert

Szczegółowe warunki licytacyjne mogą być przejrzane w godzinach urzędowych ck. 
powiatowej Dyrekcyi skarbu w Kołomyi i w c. k. Nadzorach straży skarbu.

C. k. powiatowa Dyrekcya Skarbu.
Kołomyja, dnia 17 listopada 1891.

L. 10986. (7748 8 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Buczaczu po­

daje do wiadomości, że dla zaspokojenia na 
leżącej się Jędrzejowi i Hnatowi Mikulakom 
od spadkobierców Stefana Mikulaka a to 
Hnata, Iwana, Michała, Fedia, Onufrego i 
W asyla Mikulaków tudzież Maryi Polityczka, 
Katarzyny Nowickiej i Pałachny Mikulak 
sumy 258 zł. rozpisaną została przymusowa ! 
sprzedaż publiczna realności pod N. 107 w ( 
Nowostawcach położonej wyk. hip. 95 ks. j 
gr. gm. Nowostawce objętej, według poz. f 
3 karty B. tego wyk. własność dłużników 
Hnata, Iwana, Michała, Fedia, Onufrego i 
W asyla Mikulaków, Maryi Polityczka i Ka­
tarzyny Nowickiej stanowiącej.

Dla uskutecznienia tej sprzedaży wy­
znaczone zostały dwa termina, pierwszy na 
dzień 27 listopada 1891, drugi na dzień 23 
grudnia 1891 zawsze w Sądzie o godz. 10 
przed południem.

Na ostatnim z tych terminów, jeżeli 
wartość szacunkowa realności przedmiotem 
Iicytacyi będącej, nie będzie mogła być u- 
zyskaną, sprzedaną zostanie ta  realność naj­
wyższą cenę podającemu także poniżej w ar­
tości szacunkowej.

Wartość szacunkowa stanowiąca zarazem 
cenę wywołania, wynosi kwotę 255 zł. wal. 
austr.

Wadyum przed przystąpieniem do 
Iicytacyi złożyć się mające wynosi 25 zł. 
50 ct.

Bliższe warunki przejrzeć można w re- 
gistraturze sądowej.

Tych wierzycieli, którzyby dopiero po 
wydaniu wyciągu hipotecznego, to jest po 
dniu 26 września 1890 prawo zastawu na 
realność przedmiotem Iicytacyi będącą nabyli, 
jakoteż i tych wierzycieli, którym by uchwała 
z rozpisaniem Iicytacyi albo też następująca 
jaka uchwała w tej sprawie egzekucyjnej 
wydana, dla jakiejkolwiek przyczyny wcale 
lub w należytym czasie nie została doręczo­
ną, zawiadamia się o rozpisaniu Iicytacyi 
edyktem niniejszym tudzież do rąk ustano­
wionego kuratora, p. adw. dra Reissa w 
Buczaczu.

C k. Sąd powiatowy.
Buczacz, 30 września 1891.

sprzedaną zostanie tylko za cenę wywołania 
lub wyżej, na drugim zaś term inie także ni­
żej takowej.

Resztę warunków akt oszacowania i 
wyciąg tabularny można przejrzeć w tus. 
registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiono Józefa Palidowicza 
z Mikołajowa

C. k. Sąd powiatowy.
Mikołajów, 27 września 1891.

L. 7256. _ (7751 2 - 3 )
Dnia 22 grudnia 1891 i 26 stycznia 

1892 każdym razem o godzinie 10 przed 
południem odbędzie się w tut. Sądzie przy­
musowa sprzedaż w drodze Iicytacyi realno­
ści wedle wyk. hip. i 533 ks. gr. gm. Roz- 
dołu Rozalii 2o Ławro własnej, celem zaspo­
kojenia pretensyi Towarzystwa Zaliczkowego 
w Rozdole w kwocie 64 zł. zpn.

Cena wywołania 410 zł.
Wadyum 41 zł.
Na pierwszym terminie realność ta 

sprzedaną zostanie tylko za cenę wywołania 
lub wyżej, na drngim zaś terminie także 
niżej takowej.

Resztę warunków licytacyjnych, akt 
oszacowania i wyciąg tabularny można przej­
rzeć w tus. registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiono Józefa Palido­
wicza z Mikołajowa.

C. k. Sąd powiatowy.
Mikołajów, 25 września 1891.

L. 4559. (7781 2 - 3 )
W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 

9 rano dnia 14 grudnia 1891 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 25 stycznia 1892 na­
wet poniżej takowej licytacya połowy real­
ności lwh. 83 w Chorowicach położonej, Ję­
drzeja Kondeli własnej, na rzecz Stowarzy­
szenia „Wzajemna Pomoc" w Podgórzu pto 
100 zł. zpn.

Cena wywołania 1.000 zł.
Wadyum 100 zł.
Resztę warunków, akt oszacowanie i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych ustanawia 
się kuratorem c. k. notaryusza Roszkowskie­
go w Skawinie.

C. k. Sąd powiatowy.
Skawina, 20 września 1891.

L. 4560. (7782 2 - 3 )
W  tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 

9 rano dnia 14 grudnia 1891 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 25 stycznia 1892 na­
wet poniżej takowej licytacya realności lwh. 
109 w Borku Fałęckim położonej, Jędrzeja 
Ślęzaka własnej, na rzecz Stowarzyszenia 
„Wzajemna Pomoc" w Podgórzu pto 83 zł. 
aw. z pn.

Cena wywołania 625 zł.
Wadyum 63 zł-
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych ustanawia 
się kuratorem c. k notaryusza Peszkowskiego 
w Skawinie.

C. k. Sąd powiatowy.
Skawina, 20 października 1891.

Wyroki prasowe.
257 (7486j

3 -  Sm  Sftamen ©einer fflłojeftdt be? ® a ;ferg !
©ag f. f 2anbe§gertc§t SBieit alg s#refj* 

geridjt t)at auf Slntrag ber f. f. ©iaatgantoalt* 
fd/aft erfannt, bajj ber 3nf)alt ber 9?r. 52 ber 
periobtjdjen ©rudfcfjrift: „ © lu s t e r " ,  humo* 
rifttfc£Hatirijcf)e§ Slrbeiterblatt bom 14 SRobem* 
ber 1891 m ben bafelbft entfjaltpnen Slrtifeln 
uttb jtbar: 1. nuf ©eite 1 mit ber Sluffcbrift • 
„SBerfefjttc ©ćrtnertt" fammt fflilfc boś !®erqe*
Ijen nad) § 3<>2 @t. ©.; ź. cmf ©eite 4 mit
ber 2luf|d)rift: ,,©djnabaf)upfel“ bag Sergeben 
nad) § 303 @t. ©., uub 3. auf ©eite 5 mit
ber Slufjdjrift: „®er moberne ©rtfonig" bag
SSergef)eit nad) §§ 491 - 493 ©t. ©. be* 
griinbe, uub eg wirb nad) § 493 ©t. ij). O. 
bag SSerbot ber SBeiterberbreitung biefer 2)rud* 
djrift auggejprodjen.

SBien, am 5 iRobember 1891 .

Sm 97amen ©einer DRajeftat beg $aiferg I 
©a§ f. f. Sanbeggeritfjt in SBitn alg 

^refjgeridjt Ijat auf 2lntrag ber !. f. ©taatśan* 
ttmltfcfjaft erfannt, bafj ber Sntjclt ber ntdjt 
periobtfdjen ©rucffdjrift: (glugblatt) betitelt: 
„Sin aHe S8ud)bruderei*2lrbeiter SEiettg uub 
9tieberófterreid)§!“ SBien, 1 SRobember 1891, 
Stalag eon $ arl §oger, ©rfte SBiener «e* 
reinśbud)brucferei — bem ganjen Umfangc 
nad) bag Stagelien nad) §. 302 ®t. be* 
griinbe, unb eg icirb nad) §. 493 ©t. D. 
bag SSerSot ber SSeiteroerbreitung btefer ©rud* 
fdjrift auźgejprodjen.

SBien, am 5 Robember 1891.

L. 3993. (7780 2 - 3 )  \
C. k. Sąd powiatowy w Niepołomicach 

przeprowadzi celem zaspokojenia kwoty dłu­
żnej 45 zł. zpn., na rzecz Feigli recte Fany 
Damastowej egzekucyjną sprzedaż realności 
whl. 32 gm. kat. Niepołomice objętej a J ó ­
zefa Rojewicza własnej w dwóch terminach 
licytacyjnych dnia 23 listopada 1891 i dnia 
15 lutego 1892 każdym razem o godzinie 
10 rano w biurze sądowem.

Cena wywołania wynosi 4825 zł. wal.
austr.

Wadyum zaś 485 zł.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze sądowej.
C. k. Sąd powiatowy 

Niepołomice, 19 września 1891.

©ag f. f. Panbeg* alg ifkefjgericfjt in 
©rieft fiat mit bem ©rfcnntniffe bom 80 
©eptember 1891, 3- 1170, bie SiBeiterberbrei* 
tung ber Rutnmet 39 ber geitfdjrift: 
„Nasa sioga" bom 24 ©eptember 1891 me* 
gen beg Slrltfelś: „Jubilarna izlożba hervat-
slav. gospodarskog drustva“ nad) §. 65 a 
@t. ®. berboten.

L. 3550. (7767 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Frysztaku po­

daje do wiadomości, że w sprawie egzeku- 
cyjnej Jana i Eleonory małż. Wiśniowskich 
pko Józefowi Laskowskiemu o zniesienie 
wspólnej własności we Frysztaku wyk. hip. 
1. 331 objętej, odbędzie się publiczna licy­
tacya realności wyk. hip. 1. 331 ks. gr. gm. 
Frysztak objętej, w dniu 17 grudnia 1891 i 
28 stycznia 1892 w Sądzie tutejszym o go­
dzinie 10 r«no.

Cena wywołania 1500 zł.
Wadyum 105 zł

C. k. Sąd powiatowy.
Frysztak, 26 października 1891.

j. 7255. (7750 2 - 3 )
Dnia 22 grudnia 1891 i 26 stycznia 

.892 każdym razem o godzinie 10 przed 
(ołudniem odbędzie się w tutejszym Sądzie 
jrzymusowa sprzedaż w drodze Iicytacyi re- 
tlności wedle wyk. hip 1. 410 ks. gr. gm. 
lozdołu nie objętej masy śp. Marcina Błot- 
uckiego własnej celem zaspokojenia preten- 
syi Towarzystwa kredytowego w Rozdole 
100 zł.

Cena wywołania 150 zł.
Wadyum 15 zł.
Na pierwszym terminie realność ta

Gazeta Lw owska Kr. 270

L. 95594. (7760 2— 3)
Zakupno liści tytoniowych w r. 1891 

w Galicyi i na Bukowinie zebranych roz­
pocznie się w grudniu 1891 i odbywać się 
będzie przy urzędzie wykupna tytoniu w Ja 
gielnicy począwszy od 1 grudnia 1891 aż 
do 30 stycznia 1892 r., przy urzędzie wy­
kupna tytoniu w Monasterzyskach od 1 do 
81 grudnia 1891 r., przy urzędzie wykupna 
ty t ni u w Zabłotowie od 1 grudnia 1891 do 
30 stycznia 1892 r.

Oświadczenie do uprawy tytoniu na 
na rok *892 należy najdalej do końca lute­
go 1892 wnieść, a oraz grunta do uprawy 
tytoniu przeznaczone, według obwieszczenia 
z dnia 3 października 1865 do 1. 31912, 
wymienić.

Te oświadczenia mogą być wniesione 
podczas wykupna przy magazynach dla wy­
kupna tytoniu i w ogóle u komisarzów stra ­
ży skarbowej.

Oświadczenia wnierione po upływie 
terminu, lub w których grunt do uprawy 
tytoniu przeznaczony według obwieszczenia 
należycie oznaczony nie jest, będą od­
rzucone.

Na przestrzeniach gruntu poniżej 719 V3 
kwadratowyzh metrów (t. j. 200 kwadrato­
wych sążni) nie będzie się udzielać pozwo­
lenia do uprawy Gminy, które nie upra­
wiają najmniej 2.,77 hektarów (5 morgów), 
nie zostaną przypuszczone do uprawy ty ­
toniu.

Ci, którzy bez otrzymanego pozwole­
nia uprawiają tytoń, albo którzy większe 
płaszczyzny tytoniem zasadzają jak wyrażo­
no w pozwoleniu, lub inny gatunek tytoniu 
sadzą, jak ten, na który pozwolenie opie « a, 
albo nakoniec, którzy całego pozwoleniem 
objętego gruntu bez usprawiedliwiającej 
przyczyny nie zasadzą, będą ukarani według 
istniejących praw, a według okoliczności 
pozbawieni upoważnienia do dalszego sadze­
nia tytoniu.

i  dr-js 26 listopada 1891

L. 10621. (7797 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Tłumaczu 

ogłasza, że w tymże Sądzie odbędzie się 
dnia 22 grudnia 1891 o 10 przed południem 
relicytacya realności pod N. 403 w Niżnio- 
wie położonej, wyk. hip. 1. 1308 ks. gr. 
Niżniów objętej Altera Schostika i Biimy 
Scbostikowej własnej, na zaspokojenie p re ­
tensji Markusa Biederberga w kwocie 452 
zł. 38 ct. zpn., powyżej a nawet poniżej ce­
ny szacunkowej 1 000 zł.

Wadyum 100 zł.
Resztę warunków licytaey.juych można 

przejrzeć w registraturze.
C. k. Sąd powiatowy.

Tłumacz, 22 września 1891.

L. 8318. (7796 1—3)
C. k Sąd powiatowy w Rawie ruskiej 

ogłasza, i* celem ściągnięcia należytości 
Psachego Federbuseha jako prawonabywcy 
Izraela Gans w resztującej kwocie 320 zł. 
przeprowadzoną zostanie w dniach 22 gru­
dnia 1891 i 25 stycznia 1892 każdym razem 
o godzinie 3 po południu w sądowej kauce 
laryi egzekucyjna licytacyjna sprzedaż 14/32 
części realności dłużnika Majera Herscha 2 
im. Federbuseha własnej, pod 1. kat. 110 w 
Rawie w powiecie rawskim położonej, wyk. 
hip. 1. 333 księgi grunt, gminy kat. Rawa 
objętej.

Cena wywołania 704 złr 33 ct wal.
austr.

Wadyum 10 prc.
Na pierwszym terminie sprzedaż 

nastąpi tylko za lub wyżej ceny sza 
cunkowej, na drugim zaś także niżej 
tejże.

Dla wierzycieli, którymby uchwała li 
cytacyjna lub dalsze w tej sprawie zapaść 
mające uchwały z jakiejoądź przyczyny do­
ręczone być nie mogły, lub którzy hipotekę 
na tej realności po dniu 15 sierpnia 1890 
uzyskali, ustanawia się p adw. dra Segala 
jako kuratora.

Resztę warunków i wyciąg tabularny 
przejrzeć można w tutejszo-sądowej regi­
straturze.

Z c. k. Sądu powiatowego.
Rawa, 10 września 1891.

©ag f. f. Sanbeg* alg ęprcfjgerid^t tn 
$ rag  fjat mit bem ©rfenntniffe nom 24. ©ep* 
teraber 1891 3- 22471, bie SBetterberbroitung 
ber Rummer 13! ber 3eitfd)rift: „Praba.
Deuni list vyst.vny“ nom ;4  ©eptember 
1891 luegett beg Slrtifefg : „K narstere cisare 
a krale v Praze" nad) ben §§. 63 unb 302 
©t. ©. berboten.

©ag f. f. Sanbeg* alg HSrefjgeridjt tn
i()rag l)at mtt bem @rfenntniffe bom 1 Dc* 
tober 1891, f) 22608, bie SBeitcrberbreitung 
ber giummer 53 ber 3eit|d)rift: „Heslo"
bom 26 ©eptember 1891 toegen beg Strtifelg: 
„Pampater Cech a bruselsky sjezd“ nacfj §5. 
302 unb 308 ©t ®. berboten.

©ag f. f. Sanbeg* alg iprejśgeridjt in 
iJSrag I)at mit bem Srfenntniffe bom 29. 
©eptember 1391, 3 . 22415, bie aBtitcrberbrei* 
tung ber 9tummer 18 ber 3eitjdjrft: „Casopis 
stavebnich delniku* ioegen beg Śrtifelg; Vy- 
straha" nad) §. 63 ©t. &. berboten.

©ag f. f. $rei§* alg ljkefigerid)t in 
SjSilfen Ijat mit bem ®rfcnntniffe bom l v. 
Dctober 1891, 3- 9136, bie SBeiierberbreitung 
ber fHttmmer 124 ber 3eitfdjrift: „Pilseńske 
listy" bom 15 Dctober 1891 ioegen beg Slrti* 
felg: „Z vidensK'cho parlamentu" nad) ben § 
300 @t. ® unb Slrt. 111 beg (Sefe^eg bom 17 
©ccember 1862. 91. ®. ®l. 9łt. 8 ex 1863, 
berboten

®aS f. f. fi’reig* alg iprefjgcrid)t in fKei* 
d)enbcrgj.f)at mit bem (Srfenntnifje bom 16 Dc* 
tober 1891, 3- 7211, bie SBeiterberbreitung 
ber Ulummer 9 ber 3eitfcf)rift: „©olibari*
tót" nom 8 Dctober 1891 ioegen beg Slrtifelg; 
„Bol)n‘‘ nad) § 302 @t, © oerboten.

®a§ f. f. fireig* alg ^refcgeridjt in 
Dtmiik t)at mii bem (Srfenutniffe nom 13. 
Dctober 1391, 3- 9852, bie SBeiterberbreitung 
ber SRummer Si ber 3«it]^rift: „Selske iisiy" 
bom 9 Dctober 1891 mgen beg Slrtifelg: JO
V Praze, 8 rijna" nad) ben §§ 491 unb 300 
©t ®. unb Slrt. V beg ©efe|eg bom 17 ®e* 
ccmbcr 1862, fR. @. 531 91r. 8 ex 1863
berboten.

©ag f. f. $reig* alg H3re|geriĄt in 
Dlmit^ f)Qt mit bem (Srfenntniffe bom 13 Dc* 
tober 1891, 3- 9853, bie SBeiterberbreitung 
ber Slummer 14 ber 3 e’-tfd)tiff „Likmdske 
noviny“ bom 9 Dctober 1891 toegen beg Slrti* 
felg: „Nemeeka bezohlednost a udavacstvi“
nadi §. 300 ©t. © berboten.



®aS f. f. ®refó- atź $refegerid)t in 
£efcĘ)frt tjat mit bem ©rfenntniffe nom 6 Dcto- 
ber 1891, 3 . 7261, bie 2tfeiterPerf>reitung 
ber Stennter 5 ber 3eitfd)tift: „Wieniec 
polski" toegen beS SIrtifelź: „Z izby sądo­
wej" nad) § 24 ©t. ®. berboten.

31. 256 (7485)
®aź f. f. ®reig= alg $ref$gerid)t tn 

iBojen bat mit bem ©rfenntniffe bom 7 Dcto- 
ber l8 9 !, 3- 4212, bie SŚBeiterberbreitung 
ber Seilage jur Słnmmer 79 ber 3 eitjĄrift: 
„jTiroIer ^o!f§blatt“ bom 8. Dctober 1891 
toegen beś SlrtifelS, „©t. $anfra§, Ulten, lu d j 
ein Seftamentgbofiftrecfer" nad) §. 800 @t. © 
berboten.

2 )a3 !. !. 2 anbe§- al§ $refjgend)t in 
Xrieft f)at auf 2Intrag ber f. I. ©taat3antoalt- 
fdjaft mit bem ©rfenntniffe brm 19 ©eptember 
1891, 9ir. 1116/8284, bie SBeiterberbreitung 
naefjftebenber 3eitjcf)rtften nad) § 64 ©t. ®. 
berboten, unb jtoar:

„La Perseveranza“ , ddo. SJłailanb, 5 
©eptember 1891, 9łr. 11460,

„La Venezia", ddo. SBmebig, 5./6, @ep- 
tember 1891, 9tr, 245,

„L‘Osservatore Cattolico“, ddo. 2Jtat= 
lanb, 5./6. ©eptember 1891, 9Ir. 201, nnb 

„Gazzetta di Venezia“ bom 6 ©eptem* 
ber 1891, 9tr. 246.

£)a§ I. f. SanbeS- al§ ^refjgeridjt in 
£rieft [jat mit bem ©rferaitniffe bom 21 
©eptember 1891, 3 . 1132, bie 2Beiteroerbrei= 
tung ber Utummer 53 ber 3 eitf$ r 'ft :  »La 
Sartorela" bom 19 ©eptember 1891 toegen 
beS 2lrtifel3 „Rettifica" uad) §. 516 ©t. ®. 
berboten.

®a§ f. f. Canbeź- afó ^Jrepgericfjt in 
Strieft £)at mit bem ©rfenrttniffe bom 30 ©ep- 
tember 1891, 3  1172, bie SBeifetbetbreL 
tung ber 9tummer 3548 ber 3 ettlcf)'cift: „II
„Piccolo" (3Jtorgenan3gabe) bom 26. ©eptem- 
ber 1891 toegen be3 2lrtife3: „Le prediche 
ed i cantici slavi a St. Antonio vecehio“ 
nad) § 300 ©t. ®. berboten.

®a§ t. f. SanbeS- alg S3re|gerid)t in 
STrieft ^at mit bem ©rfenntniffe bom 30. 
©eptember 1891, 3- U ? 3 SBetterber* 
breitung ber 9tummer 77 ber 3 eitf<Ąrift: 
„Edinost" bom 26 ©eptember 1891 toegen bel 
StrtifelS: „Iz okraja Voloskega“ nad) §. 300 
©t. ®. berboten.

®a§ f. f. Sanbeg* al§ $refigertcl)t in 
$rteft [jat mit bem ©rfenntniffe bom s. Dc- 
tober 1891, 3 . 1185, bie SBetterberbreitung 
ber iJtummer 67 ber 3eitfct)rift- „Lo Stor- 
nello" bom 29 ©eptember 1891 toegen bc§ ittr- 
tifelS: „Ciribici settimanali" nad) §. 300 ©t. 
®. berboten.

$ a 8 f. f. Sanbeg- alg ifkefjgeridjt in 
Xrieft (jat mit bem ©rfenntniffe oom 3 Dcto- 
ber 1891, 3- 1201, bie SBeiterberbreitung ber 
SDrudfdjrift: „Brano Discorso—  Enrico Te-
deschi", £rieft 1891, nad) §. 122 a d ©t. 
©. berboten.

®aS ! f. Sanbeg- alg ięrejjgeridjt in Srieft 
[jat mit bem ©rfenntniffe oom 6. Dc- 
tober 1891, 3- 1209 bie SBeiterberbreitung 
ber Uhtmmer 5176 ber 3eitfdjrift: „L‘Indi- 
pendente" bont 30 ©eptember 1891 toegen 
beg SlrtifetS: „Battere il ferro tin che e
caldo" nad) §. 63 ©t. ©. berboten.

®a§ t. !. SanbeS- a tl tprefjgeridjt in 
Sriejt [)at mit bem Srfenntniffe nom 13 Dc- 
tober 1891 3- 1-33, bie SBeiterberbreitung 
ber Slummer 5183 bet 3 e' efc§r*ft: «L‘Indi- 
pendente“ bom 7 Dctober 1891 toegen bel 
?Irtife[S: „E che la duri“ nac^ §. 302 ©t. ©. 
berboten

5Da3 t. f. ^reiS= a li ijSrelgeriĄt in 
©orj fjat mit bem Srfenntniffe bom 1. D o  
tober 1891, 3 a^l bie SBeiteroerbreitung
ber SRummer 39 ber gó tjd jrijt: „Nova Soca" 
bom 25 ©eptember 1891 toegen beg Strtilelg 
„O pi.litiemh uradnikih" nad) § 300 @t. @. 
berboten.

$ag  t. f. ^reig= alg ^rejjgeridjt in 
®orj l)at mit bem ©rfenntniffe bom 1. 
Dctober 1891 3- '+602, bie 2Beiteroerbreitung 
ber iJtummer 63 ber 3 citfd)rift: „L‘Unione“
bom 29 ©eptember 1891 toegen beg ?lrti!elg; 
BQuestioni vecchie e peccati nuovi'‘ nad) § 
300 ©t. ®. berboten.

fAag !. t. Canbeg* alg $rejjgerid)t in 
iprag ^at mit bem ©rlenntnifje oom 25. ©ep=

tember 1891, 3- 22160, bie SEeiterberbreitung 
ber Jłumnter 260 ber 3 ê ł<^rift :  »$olitif“ 
bom 21 ©eptember 1891 toegen beg Sllrtilelg: 
„$om §ofe“ naĄ § 64 ©t. ®. berboten

S)ag !. f. Sanbeg* alg iprejjgerii^t in 
$ rag  [)at mit bem ©rfenntnijje bom 1 Dc* 
tober 1891, 3- 22532, bie SBeiterberbreitung 
ber 3tr. 264 ber 3eitfcE)rift: „Narodni listy"
bom 25 ©eptember 1891 toegen beg Slrtitelg: 
„Car a stolety invalida“ naĄ § 63 ©t. ©. 
berboten.

Sag f. t  Sanbeg* alg ipre^gertĄt tn 
$ rag  [jat mit bem Srfenntnijfe bom 1 Dcto* 
ber 1891, 3 . 22524, bie SBciterberbrei*
tung ber Hammer 11 ber 3 eiif^r’ft: „Svobo- 
da" ddo. £[abno, bom 24 ©eptember 1891 
wegen beg geuiUeton*2lrtifetg nadj §. 303 @t. 
©. berboten.

35ag f. f. Sanbeg* alg M g e r iĄ t  in 
[JJrag [jat mit bem Gsrlenntnifje bom 7. Dcto* 
ber 189;, 3 . 23034, bie SSeiterberbreitung ber 
91ummet 18 ber 3eitjdjrift: „Bic" bom Ifteu
Dctober 1891 toegen ber Slrtilel: „Take dobro - 
dim" — „Logika" — „Kruty osud" — „Jak 
se v mestske rade hlasuje" — ,,Co je3t iro­
nie?" — „Diskursy zednika s truhlarem “ 
nnb „Obdivahodne‘r nad) ben §§ 491, 493 
©t. ©. unb Slrt. Y beg ®ef. bom 17 S)ec. 
1862, 9L ©. 931. 9Ir. 8 ex 1863, ber­
boten.

5Dag f. f. Sanbeg- alg ipre^geriĄt in 
$ ra g  pat mit bem (Srfenntnijje bom 8 Dctober 
1891, 3ap l 23191, bie 3Beiterberbreituug ber 
Dhtmmer 18 ber 3^tjd jrift: „Yinohradsice li­
sty" bom 8. Dctober 1891 toegen beg Slrtifelg 
„Jeho Milost Kral na Vinobradech“ nad) 
ben §§ 491, 493, @t. ®. unb «trt- V beg ®e- 
jepeg bom 17 2)tcentber 1862, SJL ©. 93[. 9Ir. 
8 ex 1863, berboten.

®ag 1. 1. Sanbeg- alg ijSrefigeridjt in 
ijkag pat mit bem (Srtenntniffe bom 8 Dctober 
1891, 3- 23111, bie 2Beiteroerbreitung ber 
Diummer 45 ber 3eitfdjrift: „America" (Chi­
cago) bom 3. ©eptember 1891 toegen ber Sir* 
tifel: „Nev-York, 21 srpna" nad) § 63 ©t.
@., „Yiden, 29 srpna" unb „Pariź, 30. 
srpna* • nadp § 64 ©t. @. berboten.

®ag t t  ^reig- alg i|3re|gericpt in ^ 0- 
niggrap pat nut bem ©rfenntnijje bom 2. 
Dctober 1891. 3- 11426, bie SBeiteroerbrei- 
tung ber Słummer 18 ber 3eitfdjrift: „Poseł 
z Podhori“ bom 19 ©eptember 1891 toegen 
beg Slrtifelg: , Korunovace krale ceskeho“
uacp § 65 a ©t. ©• berboten.

®ag I. f. ®reig- alg $rejjgeridjt in Seit- 
tnerip pat mit bem ®rfenntnijje bom 2. Deto- 
ber 1891, 3 . 8244, bie SBeiterberbreitung ber 
Srudjdjrift: ,,Epistoły pro lid-1 vydava a po­
rada yydavatelstvo casopisu ceskeho stu- 
denstva. Epistoła I. Ceske statni pravo. 
Napsal Al. R asia“ nacp ben §§ 60 a b unb 
63 ©t. berboten.

®ag f. t ^reig- alg ijkcfjgericpt in 
Sglau pat mit bem (Srfemttniffe bom i3  Dcto- 
tober 189 J, 3- 4502, bie SBeiterberbreitnng 
ber illr. i 17 ber 3 eiifcPrifi: „SRdprijcpet
©ren^bote" oom 11 Dctober 1891 toegen ber 
Slrtilel „SBie eg bie Sjedjen mit ung SDeutjcpen 
meinen" unb „bie SBernicptung beg Seutjcp- 
tpumg" nacp §§ BO1, 302 bejto. 302 ©t. ©. 
berboteu.

®ag f . !. ®reig- alg iprepgeridpt in 3 uaim 
pat mit bem ©rfenntniffe bom 9 Dclober 
1891, 3  4109, bie SBeiterberbreitung ber 
SSummer 81* ber 3 e* ^ r^ : SBocpen*
blatt“ bom 7 Dctober 1891 toegen beg Strti* 
felg: „©rope Slugfteaung in Srier" nacp § 
303 @t. ©. berboten.

i£>ag f. f. Sanbeg- afg iPtepgetidjt ttt 
3ara  pat mit bem ©rfenntniffe oom 16 Dcto­
ber 1891, 3 . 6003, bie SBeiteroerbreitung ber 
■Jłummer 55 ber 3eitfcprift: „Katolicka Dal- 
macija" bom 5. Dctober 1891 toegen beg Slr­
tifelg: „Domaee Vjesti“ nacp § 300 ©t. ©. 
berboten.

Konkursa.
L. 1875. (7784 3 - 3 )

Do obsadzenia je s t :
Kilka posad radców skarbowych w 0- 

brębie c. k. galicyjskiej krajowej Dyrekcyi 
skarbu w VII klasie rangi, — ewentualnie 
kilka posad sekretarzy lub starszych komi­
sarzy skarbu w VIII. klasie rangi, dalej kil­

kanaście posad komisarzy skarbowych w IX. 
i kilkanaście posad koncepistów skarbowych 
w X. klasie rangi z poborami system'zowa- 
nemi, w końcu kilkadziesiąt posad prakty­
kantów konceptowych skarbowych.

Ubiegający się o te posady mają swo­
je  podania wriieść w 10 dniach za pośred­
nictwem bezpośrednio przełożonej Władzy, 
do Prezydyum c. k. krajowej Dyrekcyi 
skarbu we Lwowie.

W podaniach tych należy wykazać : 
dowody, że istnieją przepisane prawne 

wymogi do ubiegania się o wspomniane po­
sady, dalej znajomość obu języków krajo­
wych, wreszcie, czy i w jakim stopniu ubie­
gający się jest spokrewnionym lub spowino­
waconym z urzędnikami skarbowymi w tu­
tejszym kraju koronnym. Urzędnicy ubiega­
jący się mają nadto wykazać dotychczasową 
służbę w dziale należytości stemplowych i 
bezpośrednich.

Z Prezydyum c. k. krajowej 
Dyrekcyi skarbu 

Lwów, 22 listopada 1891.

L. 9694. (7757 2 - 2 )
Onnośnie do konkirsu w Nrze 268 

„Gazety Lwowskiej" z roku bieżącego ogło­
szonego czyni się wiadomem, że konkurs 
celem obsadzenia posady Dyrektora urzędów 
pomocniczych Sądu krajowego we Lwowie z 
dniem 10 grudnia 1891 upływa.

Lwów, 20 listopada 1891.

L. 2837 '  (7798 1 - 3 )
W c. k. zakładzie karnym dla męż­

czyzn w Stanisławowie jes t do obsadzenia 
jedna posada dozorcy więziennego drugiej 
klasy z ro -zna płacą 260 zł. tudzież 25 pro­
centowym dodatkiem aktywalnym, dzienną 
poieyą chleba, dla nieżonatych z pomieszka­
niem w kasami, dla żonatych pomieszkanie 
tylko w razie gdyby w zakładzie znalazło 
się wolne, nareszcie ubrani m skarbowem 
wedle przepisu.

Nominaeya nastąpi prowizorycznie, a 
po upływie roku stanowczo, gdy mianowani 
odpowiedzą zupełnie powołaniu swemu i 
egzamin z przepisów służbowych dobrze 
zdadzą.

Ubiegający się o te posady mają się 
wykazać eertyfikatem, że podług ustawy z 
dnia 19 kwietnia 1872 (dz. u. p- X X X IX - 
98) prenotacyę do służby rządowej uzyskali, 
tudzież że władają językami krajowymi w 
słowie i piśmie, nareszcie że nie przekro 
czyli normalnego wieku.

Kompetenci w Stanisławowie mieszka­
jący mają świadectwem lekarza zakładu 
karnego, inni zaś świadectwem lekarza w 
rządowej służbie stojącego udowodnić, że 
do służby dozorcy więziennego są fizycznie 
zdolni, tudzież mają się wykazać, czem się 
obecnie trudnią.

Na kompetentów nieżonatych i młod­
szych weźmte się szczególny wzgląd.

Podania własnoręcznie pisane mają 
być wniesione w tutejszej dyrekcyi do dnia 
18 grudnia 1891.

C. k. Dyrekcya zakładu karnego dla 
mężczyzn.

Stanisławów, dnia 20 listopada 1891.

L. 50441 _ (7799)
Wydział krajowy Królestwa Galicyi 

i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem Kra- 
kowskiem przedłuża niniejszem termin do 
napisania „Podręcznika do nauki mleczar­
stwa", konkursem z dnia 18 kwietnia 1891 
I. 15101 na koniec października b. r. na­
znaczony, do dnia 15 marca 1892.

Podręcznik ten, do nauki dla uczniów 
krajowych niższych szkół rolniczych prze­
znaczony, powinien być napisany przystę­
pnie i treściwie, i obejmować, w 5 do 6 
arkuszach druku, następujące działy :

O mleku, jego własnościach tudzież 
sposobach praktycznych poznawania jego 
jakości. O wpływie paszy na ilość i jakość 
mleka. — O obchodzeniu się z krową doj 
na. — O dojeniu krów i dalszem obcho­
dzeniu się z mlekiem (użyciu chłodnicy, se­
paratora i innych przyrządów mleczar­
skich).

O urządzeniu mleczarni O przerabia 
niu mleka na masło i sery, (o serach chu­
dych szczegółowo, o serach zaś fabrycznych, 
tłustych w ogólnym tylko zarysie). O spó ł­
kach nabiałowych i mleczarniach związko­
wych, z wykazaniem ich znaczenia dla go­
spodarstw małych.

Rysunki objaśniające umieszczone być 
powinny w tekście.

Manuskrypt podręcznika należy prze­
dłożyć Wydziałowi krajowemu najdalej do 
15 marca 1892.

Manuskrypta dziełka konkursowego 
opatrzone być winne odpowiedniem .odłem, 
z dołączeniem opieczętowanej koperty nazna­
czonej tem samem godłem, a zawierającej 
wewnątrz dokładnie podane imię i nazwisko, 
tudzież miejsce zamieszkania autora.

Za podręcznik, który przez komisyę 
specyalną, przez Wydział krajowy powołaną 
za najlepszy uznany będzie, przyzna Wy­
dział krajowy nagrodę pieniężną w kwocie

trzystu (300) zł. wa.
Nagrodzony manuskrypt pozostanie 

własnością autora, który jednakże obowiąza­
ny będzie najdalej do czterech miesięcy, 
od dnia przyznania nagrody, podręcznik ten 
wydać, w przeciwnym bowiem razie służyć 
będzie Wydziałowi krajowemu prawo wy­
drukowania nagrodzonego dziełka na koszt 
i korzyść funduszu krajowego, lub rozporzą­
dzenia w inny sposób manuskryptem, jako 
swoją własnością.

Z Rady Wydziału krajowego.
Lwów, dnia 18 listopada 1891.

L. 1280 (7824 1 - 3 )
Celem obsadzenia opróżnionej w skutek 

śmierci śp. Franciszka Wolskiego, posady 
c. k. notaryusza we Lwowie, rozpisujemy 
niniejszem konkurs po dzień 12 grudnia 
1891, wzywając kompetentów, by swe nale­
życie udokumentowane prośby przez swoje 
właściwe władze do tut. c. k. Izby w tym 
term inie wnieśli, przyczem nadmieniamy, że 
kompetenci, którzy wnieśli już podania na 
opróżnione przez śmierć śp. Juliana Sze- 
melowskiego i bł. p. dra Józefa Blumen- 
felda posady c. k. notaryuszów we Lwcwie, 
nie potrzebują wnosić na opróżnioną obecnie 
posadę.

Z c. k, Izby notaryainej.
Lwów, 21 listopada 1891.

Upadłości.
L. 16298 . (7790)

C. k. Sąd obwodowy jako konkursowy
w Tarnopolu podaje do publicznej wiado­
mości, że konkurs do majątku jMojżesza i Ry- 
fki Wisznizerów kramarzy w Zbarażu otwar­
ty tut. achwałą z 14 stycznia 1891 1 538 
został w myśl § 155 ust. konk. zniesiony. 

Tarnopol, dnia 15 listopada 1891.

Kuratele.
L. 5765 (7709 1 - 3 )

Jan  Łagan syn Franciszka gospodarz 
z M:;ękiny uznany marnotrawcą.

Kuratorem dlań ustanowiony Adam 
Noworyta z Miękiny.

C. k. Sąd powiatowy. 
Krzeszowice, dnia 14 listopada 1891.

L. 9936 (7705 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy miejsko delego­

wany w Brzeżanaeh ogłasza, że Ołeksę Ko­
huta z Urmania m arnotrawcą uznał i ku­
ratora Seinka Zwarycza ustanowił.

Brzeżany 10 października 1891.

L. 12104 (7722 1 - 3 )
Stanisław  i Anna Piątkowie z Cho­

rzelowa uznani zostali za marnotrawców.
Kuratorem dla nich ustanowiono Józe­

fa Fiałkowskiego. ■
C. k. Sąd powiatowy.

Mielec, dnia 7 listopada 1891.

L. 10943 (7729 1— 3)
Michał Batryn z Nagórzanki nznany 

został marnotrawcą.
Kuratorem ustanowiono Michała Czor- 

nija z Nagórzanki.
C. k. Sąd obwodowy.

Czortków, 7 sierpnia 1891.

L. 2891 ~ (7747 1 3)
Ryfka ze Sperberów Gidenowa z Na- 

wsia kołaczyckiego uznaną|została za upośle 
dzoną umysłowo.

Kuratorem dla niej ustanowiono Berła 
Sperbera w Nawsiu kołaczyckiem.

C. k. Sąd powiatowy m. d.
Jasło, 12 października 1891.

L. 12217 (7730)
C. k. Sąd powiatowy w Ropczycach 0- 

glas/.a, że na podstawie uchwały c. k. Są­
du obwodowego w Tarnowie z dnia 22 bm. 
1. 20176 Augustyn Szpara z Ropczyc uzna­
ny został za marnotrawcę i pozostaje pod 
kuratelą Jakóba Szpary z Ropczyc.

Bopczyce, 31 października 1891.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 16131. (7579 3— 3)

Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy 
zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomą 
Silcę Schulmann, że na prośbę Jakóba H o­
rowitza wydano przeciw mej dzisiaj nakaz 
zapłaty sumy wekslowej 300 zł. i doręczono 
takowy ustanowionemu dla niej kuratorowi 
tutejszemu adw. dr. Gelehrterowi z zastęp­
stwem tutejszego adw. dra Eliasza Fiscble- 
ra z wezwaniem, aby w czasie należytym 
udzieliła ustanowionemu kuratorowi potrze­
bnej do zarzutów informacyi lub innego za­
stępcę sobie obrała i takowego Sądowi wy­
mieniła, inaczej skutki prawne z zaniedba­
nia tego wynikłe sama sobie przypisze.

Stanisławów, 11 listopada 1891.
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L. 20520 (7674 2 - 3 )

C. k, wyższy Sąd krajowy we Lwowie 
podaje w myśl ustawy z dnia 25 lipca 1871 
1. 96 dz. pr. p. do powszechnej wiadomości, 
że w skutek prośby Iwana ? Głogowskiego i 
59 współwłaścicieli o utworzenie nowego 
ciała hipotecznego dla parceli gruntowej 1. 
kat. 273/2 las „Didowa“ objętości 85 mor­
gów w gminie. Bystre powiatu sąd. Bali 
grodzkiego położonej w księdze gruntowej 
gminy katastralnej Bystre, c. k. sądowi po 
wiatowemu w Baligrodzie polecono, aby dla 
powyższej posiadłości wygotował projekt 
otworzyć się mającego w istniejącej już dla 
gminy kat. Bystre księdzie gruntowej ciała 
hipotecznego który to projekt w tymże 
c. k. sądzie powiatowym przejrzanym być 
może, a od dnia 1 listopada 1891 za|księgę 
gruntową uważanym będzie, również oznaj 
mia się, że od dnia 1 listopada 1891 roku 
począwszy, nowe prawa własności, zastawu 
i inne prawa hipoteczne na wyż opisanej 
nieruchomości jako nowe ciało górnicze do 
księgi gruntowej wciągnąć się mającej, ty l­
ko przez wpis do księgi tej nabyte, ograni­
czone, na innych przeniesione, uchylone być 
mogą.

Równocześnie wzywa c. k. wyższy sąd 
krajowy, wszystkich, którzyby:

a) na zasadzie praw przed dniem o- 
twarcia tego nowego ciała hipotecznego na­
bytych, domagali się zmiany wpisanych tam 
że stosunków własności i posiadania, bez 
różnicy czy zmiana ta, przez dopisanie, od­
pisanie lub przepisanie, przez sprostowanie 
oznaczenia nieruchomości lub połączenie 
ciał górniczych, czyli też w inny sposób 
nastąpić m a ;

b) już przed dniem otwarcia nowego 
ciała hipotecznego na nieruchomości tej, lub 
na jej częściach nabyli prawa zastawu, słu­
żebności lub inne prawa do wpisu hipotecz­
nego przydatne, o ile prawa te jako należą­
ce do dawniejszego stanu biernego wpisane 
być mają, a przy założeniu nowego ciała 
hipotecznego weiągnięte nie zostały, ażeby w 
c. k. Sądzie powiatowym swoje oznajmienie 
do dnia 30 kwietnia 1892 włącznie tem 
pewniej wnieśli, ile w przeciwnym razie 
utracą prawa popierania oznajmić się m ają­
cych roszczeń przeciw osobom trzecim, któ 
re na mocy niezaprzeczonych wpisów w no­
wej księdze gruntowej zawartych prawa hy- 
poteczne w dobrej wierze nabędą.

Nakoniec czyni się uwagę, że obowiąz­
ku zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia, 
że prawo zgłosić się mające z załatwienia 
sądowego widocznem jest lub że jakie podanie 
stron odnoszące się do tego prawa do Sądu 
wniesionem zostało, tudzież że restytucya 
lub przedłużenie powyższego terminu dla 
pojedynczych stron miejsca nie ma.

Lwów, dnia 22 września 1891.

L. 5763. (7744 8 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy dla przebywają­

cego w Ameryce a więc niewiadomego z 
miejsca pobytu Wawrzyńca Wantucha usta­
nawia kuratora w osobie Józefa Osiki i te ­
muż zwróconą rezolucyę z 20 sierpnia 1891 
1. 3806 dla Wawrzyńca W antucha przezna­
czoną doręcza.

C. k. Sąd powiatowy.
Tuchów, 4 listopada 1891.

L. 89536. (7736 2— 3)
W celu umieszczenia c. k. krajowego 

inspektoratu miar i wag i Urzędu cechowni- 
czego we Lwowie, począwszy od dnia 15 
maja 1892, poszukuje się realności partero­
wej lub piątrowej niezbyt daleko od śród­
mieścia odległej, składającej się z 10 do 12 
lokalności, obszernego podwórza ze studnią 
i przystępnym dojazdem.

Mający chęć wynajęcia Rządowi swą 
na ten cel przydatną realność, zgłosić się 
winni w c. k. Inspektoracie krajowym miar 
i wag we Lwowie 1. 6 przy ulicy Jabłonow­
skich w godzinach urzędowych, gdzie infor- 
macyę o bliższych szczegółach i warunkach 
najmu zasięgnąć mogą.

Ż c. k. Namiestnictwa.
Lwów, 20 listopada 1891.

. 6206. (7779 2—3)
C. k Sąd powiatowy w Mszanie dolnej 

twiadamia z miejsca pobytu niewiadomych 
ina Nessmana, Ludwika Danka i Franciszka 
rena, iż Szymon Konieczny wniósł dnia 
j  października 1891 1. 6206 przeciwko nim 
ozew o 180 zł. na który term in do rozpra- 
y wyznaczono na 7 grudnia 1891 i że ku- 
itorem dla nich ustanowiono notaryusza 
ina Wysockiego w Mszanie dolnej.

Wzywa się ich zatem, by kuratorowi 
dzielili potrzebnej informacyi, lub wskazali 
ądowi innego zastępcę, gdyż w razie prze- 
iwnym skutki z zaniedbania sami sobie 
rzypiszą.

Mszana dolna, 20 października 1891.

L. 30350. (7614 2—3)
C k. Sąd krajowy jako Trybunał han­

dlowy w Krakowie zawiadamia niewiado­
mego z miejsca pobytu Samuela Goldhnge- 
ra, że przeciw niemu wniósł A lter Zweig

pozew de prs. 2 listopada 1891 1. 30350 o 
wydanie nakazu zapłaty sumy wekslowej 
1067 zł. 50 ct. zpn. i że wydany w skutek 
tego pozwu nakaz zapłaty z dnia 3 listopa­
da 1891 1. 30350 doręczony został ustano­
wionemu dla tegoż kuratorowi adw. dr. Do- 
boszyńskiemu z substytucyą adw dra Jana 
Jakubowskiego w Krakowie, — i poleca Sa­
muelowi Goldfingerowi, aby temuż kuratoro 
wi potrzebnych środków obrony dostarczył 
lub innego pełnomocnika sobie obrał i Są 
dowi o tem doniósł, w przeciwnym bowiem 
razie skutki z tego zaniedbania wyniknąć 
mogące sam sobie przypiszą.

Kraków, 3 listopada 1891.

L. 582. (7344 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie 

ustanowił celem doręczenia rezoluoyi tabu­
larnej z dnia 13 maja 1890 1. 3222 
w sprawie Peretza Pinsel przeciwko Sem- 
kowi Jamelskiemu o wpis prawa zastawu 
dla sumy 1147 zł. w stanie biernym poło­
wy ciała hipotecznego lwh. 73 Wola Micho­
wa objętego dla niewiadomego z miejsca 
pobytu Semka Jamelskiego kuratorem p. Ma 
ksyma Wetlińskiego z Woli miehowej — < 
czem się Semka Jamelskiego celem strzeże­
nia praw swych zawiadamia.

C. k. Sąd powiatowy.
Baligród, 7 lutego 1891.

L. 5248. (7743 3—3)
C. k. Sąd powiatowy ustanawia dla 

niewiadomego z miejsca pobytu Mojżesza 
Sperbera, zamieszkałego przedtem w Bistu- 
szowy ogólnym kuratorem Jakoba Sperbera 
z Zalasowy.

C. k. Sąd powiatowy.
Tuchów, 30 października 1891.

35787. " " (7801 1—3)
C. k. Sąd krajowy we Lwowie wiado­

mo czyni, iż w skutek prośby c. k. uprz. gal. 
akc. Banku hipotecznego we Lwowie prze 
ciw Józefowi Wild, Elżbiecie W ild i Edw ar­
dowi Wild pto zapłacenia 5 sum po 276 zł. 
90 ct. zpn o egzekucyjną sprzedaż ciał h i­
potecznych 1. 802 i 1020 w Serecie oraz 
ciał hip. wyk. 45 — 317 — 348 i 353 gm. 
kat. Negostyn obtętych — wniesiony pod 
dniem 26 lipca 1891 1. 29451 zarządził ts 
uchwałą z 1 sierpnia 1891 1. 35787 opisa­
nie przynależności na tychże nierucho­
mościach.

Powyższa uchwała dla Edwarda Wilda 
tudzież uchwała z 1 sierpnia 1891 1. 11059 
dla Jakóba Karsta doręcza się z życia i 
miejsca pobytu niewiadomym Edwardowi 
Wild i Jakubowi Karst do rąk równocześnie 
w osobie adw. dra Schaffa z zastępstwem 
adwokata dra Bodeka ustanowionego ku­
ratora.

Wzywamy niniejszym edyktem Jakóba 
Karsta i Edwarda Wilda, aby w należytym 
czasie u ustanowionego kuratora lub też w 
Sądzie osobiście, albo przez iunego zastępcę 
się zgłosili i celem przestrzegania swoich 
praw stosownych środków użyli, ileże z zanie 
ehania wyniknąć mogące niekorzystne skutki 
sami sobie przypiszą.

We Lwowie, 3 października 1891.

L. 22197. (7788 1 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy zawiadamia Zofię 

Siegel, z miejsca pobytu niewiadomą, że w 
sprawie egzekucyjnej Benjamina Wallacha 
przeciw tejże pto 125 zł. zpn., ustanowiono 
celem doręczenia uchwały ts. z dnia 22 paź­
dziernika 1891 1. 20.387 i dalszych uchwał 
dla niej kuratorem tut. adwrkata dra Salo­
mona z zastępstwem tut. adwokata dra 
Rosta.

C. k. Sąd obwodowy.
Tarnów, 19 listopada 1891.

L. 13548 (7424 1— 3)
C. k. Sąd obwodowy'w Kołomyi, poda­

je do wiadomości, że w sprawie wekslowej 
spółki handlowej rolniczo przemysłowej w 
Kołomyi przeciw Fedorowi Huculak i tow, 
pto 267 zł. zpn. ustanowił dla niewiadome­
go z miejsca pobytu W asyla Nikorowicza, 
ni rotorem adw. dr. Kaweckiego w Kołomyi, 

temuż nakaz zapłaty z dnia 29 sierpnia 
1891 1. 11072 doręczył.

Z c. k. Sądu obwodowego. 
Kołomyja, 27 października 1891.

Doniesienia prywatne.
L. 2989 (7740 2— 3)

O g ło s z e n ie .
Wydział powiatowy w Dolinie podaje 

niniejszem do wiadomości, ze ułożony pre­
liminarz powiatowy, powiatowego funduszu 
dróg gminnych tudzież dróg i mostów po­
wiatowych na rok 1892, przez dni 14 w 
biurze Wydziału powiatowego do przejrze­
nia przez opodatkowanych wyłożony zostaje. 

Dolina, 22 listopadaa 1891.

L. 8774

Obwieszczenie.
(7759)

C. k. Dyrekcya galicyjskiego funduszu propinacyjnego 
rozpisuje równocześnie publiczną licytacyę na dzierżawę 
prawa propinacyjnego w następujących miejscowościach.

i. 
po

rz
ąd

ko
w

a 
j

P o w i a t
Miejscowość 

w której prawo propinacyi ma być 
wydzierżawione

Dzień
rozpoczęcia
dzierżawy

Cena
wywołania

czynszu
dzierżaw­

nego
W zł. ■ct.

1 Bochnia Brzeźnica bez Przysiek i Przesieki at 
Brzeźnica.

1 października 
1892

303 30

2 Cieszanów Huta kryształowa na calem terytoryum 
tej miejscowości z obowiązkiem do­
trzym ania w trzech częściach istnie­
jących kontraktów do 31 grudnia 
1892 za czynszem w stosunku rocz­
nych 160 zł.

1 lipca 1892 223

3
Dobromil

Wojtkowa 3 części: Turze Mieszkow- 
czyzna i Tuszczyzna.

16 Kwietnia
1892

410 —

4
Gródek

Wola dobrostańska na całem teryto­
ryum tej miejscowości.

16 listopada 
1892

556 —

5 Grybów Binczarowa, gmina i sołtystwo. 12 lutego 1892 104 —

6 Jasło Roztoki i Gliniezek ad Roztoki. l kwietnia 1892 50
7 Jasło Łęki część I. i II. z obowiązkiem do­

trzymania w części II. istniejącego 
kontraktu do 31 grudnia 1892 za 
czynszem w stosunku rocznych 75 zł

1 lipca 1892
228 33

8 Kamionka Adamy. 1 lipca 1892 249 •
9 31 Lanerówka. 1 lipca 1892 99 —

10 Tf Poburzany. 1 lipca 1892 706 -

11 n Wolica derewlańska i Wołki. 1 lipca 1892 189 —

12 » Wyrów. 1 lipca 1892 150 —

13 Kraków Wola justowska 16 marca 1892 925 —

14 73 Mydlniki, 1 kwietnia 1892 350 —

15 I t Olszanica. 25 czerwca 1892 400 —

16 n Aleksandrowice z Kleszczowem. 1 lipca 1891 350
17 Krosno Trzciana. 16 listopada 1892 269 —

18

Limanowa

Kamienica bez części plebańskiej z 
przyległościami] i Kamienica część 
plebańska.

1 maja 1892
2780

19 Świdnik wyzny dwór. 24 czerwca 1892 34
20 Skrzydlna z przyległościami. 1 października 

1892
2196 32

21 Łańcut Wulka niedźwiecka. L kwietnia 1892 220
22 >1 Grzęska. 1 lipca 1892 94
23
24

Mielec Tnszyma część Boguszów na górce. 25 czerwca 
1892

206 —

Ostrówek. 1 lipca 1892 160 —

25 Podhajee Rudniki. 1 kwietnia 1892 570 —

26 Sieniawa. 1 lipca 1892 550
27 Pilzno Czarna. 24 czerwca 

1892
168 —

28 Przemyślany Biała z przyległościami. 25 marca 1892 1996 —

29 Przemyśl Drohojów. 1 sierpnia 1812 592
30 Zasanie i Zabłocie. 1 listopada 

1892
2400 —

31 Rawa Woronów na całem  terytoryum  tej 
miejscowości.

1 marca
1892

100 —

32 Nowosiółki przednie. 15 czerwca 1892 280
33 Rudki Eorożana wielka. 1 sierpnia 1892 883 34
34 Sanok Puławy i Puławy Adwokacya. 29 lutego 1892 170 —
35 Stanisławów ffeducha na eałem terytcryum  tej 

miejscowości.
25 marca 1892 440

36 Stryj Lukawica część Hodorów Peckersdorf. 9 marca 1892 46 40
37 Jokropiwna. 26 m arca 1892 219 90
38

Tarncpol

£urowce na całem terytoryum tej 
miejscowości z obowiązkiem dotrzy­
mania w części Rozwadowskiego ist­
niejącego kontraktu do 31 grudnia 
1892 za czynszem w stosunku rocz­
nych 120 zł.

24 czerwca 
1892

308 33

39 Turka ftadycz i Myta. 1 maja 1892 150 —

40 Wadowiee Lgota na całem terytoryum  tej miej -i 
scowości. 1

25 czerwca 1892 320 ------

41
Jaśkowice. 1 października

1892
240 ------

42 Wieliczka Soguciee z przyległościam i 2 października 
1892

920 -

43 Złoczów luśkowice. 1 lipca 1892 400 -

44 ^odlesie. 1 lipca 1»92 120 -

Licytacya powyższa odbędzie się na jednym terminie 
w odnośnych c. k. Starostwach, które osobnemi obwiesz­
czeniami wyznaczą szczegółowo termin licytacyjny.

W Starostwach tych można też przeglądnąć bliższe 
warunki, pod któremi powyższe uprawnienia propinaeyjne 
wydzierżawione będą.

Z c. k. Dyrekcyi galicyjskiego funduszu propinacyjnego.
Lwów, dnia 16 listopada 1891.
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H E R B A T Y
chińsko-rossyjskiej 

E D M U N D A  R IE D L A
w e  L w o w ie ,

plac Maryacki 1. 10 
poleca zbioru majowego 

V» kilo Congo . . . .  zł. 1.C.0
„ „ Souchong czarna . „ 2.—
„ „ „ zbiór majowy „ 3.
„ „ Kaysow czarna . „ 4.—
» » Wysiewki herbaciane „ 1.30 
a j, „ z najlepszych

h e r b a t ..................... „ L60
Zamówienia z prowineyi wysyła 

się odwrotną pocztą. 7415
Opakowanie się nie liezy.

5BrX:.ix

' 0
do farbowania siwych włosów.

TSA.Maczuskiego, C
w  W ie d n iu , K a rn tn erstra sse  19.

Ekstraktem  tym, który wyrabiany jest 
z zielonych łupin orzecha włoskiego, 
najłatwiej i  najpewniej farbować można 
siwe włosy na kolory: blond, szatyn, 
brunatny i czarny; nadając włosom naj­
dalej po 15 min. kolor właściwy, tak że 
kolor ten  przy myciu nie schodzi.
1 flak. ekstraktu orzeehow. zł. 3 .—

*/» »  „  >• »
1 słoik pomady orzechowy „ 2.—

'/* » j> n  »
1 flak. olejku orzechowego „ 2.—

V* J> 5J --------  JJ »
W eL w ow ienZ yg .K nckera  aptek.,tud- 
z ieżA loisH iibneraZ akładM ateria łów . 
i  u Leopolda Fausta ulica Sykstuska N  2.

2286 (7719 2— 3)

W myśl uchwały Eady powiatowej z 
dnia 14 października 1891 rozpisuje się 
niniejszem konkurs na posadę lustratora i 
konduktora w jednej osobie przy Wydziale 
powiatowym husiatyńskim z siedzibą w Ru- 
siatynie o płacy rocznej 800 zł. i ryczałcie 
na koszta podróży 400 złr.

Kandydaci winni do podań swych, 
które do dnia 25 grudnia br. wnieść się ma­
ją, dołączyć dowody obywatelstwa austryac- 
kiego, uzdolnienia teoretycznego i praktycz­
nego, znajomości manipulacji kasowej i ra ­
chunkowości, szczegółowej znajomości ustaw 
administracyjno-autonomicznych, metrykę u- 
rodzenia, dowód dotychczasowego zajęcia i 
prowadzenia się.

Z Wydziału powiatowego 
Husiatyn, dnia 17 listopada 1891.

Egzaminowana eiupedytorka
pocztowa poszukuje posady. Adres: Marya Lachow­

ska, Złoczów. 7735

1  litrowa butelka O O  et.
Z żyta czysta 8 letn ia  żytn ia wódka

bez cukru i bez anyżu w skutkach zastępuje zupełnie 
koniak. Poleca handel 7552

Karola Bałłabana m Lwowie.

“"a p t e k a ™
w mieście powiatowem w Zachodniej Ga­
licyi je s t zaraz do sprzedania. Zgło­
szenia przyjmuje dr. Stanisław Bartman, 
c. k. notaryusz w Wojniczu pod Tarnowem '

__________  7803

Z arząd dóbr Medyń-Hnilice potrze­
buje podleśniczego zaraz lub od 1 

stycznia 1892. Niższy egzamin pożądany 
lecz niekonieczny. Podania z rekomen­
dacjam i do zarządu dóbr Hnilice, po­
czta Nowesioło kodo Podwołoczysk. 

____________  7764

D i T s p r z e d a m a
pod przystępnymi warunkami duży majątek 
w Bzeszowskiem, pół mili od stacyi kole­
jowej, obejmujący 3640 morgów lasu, w czę­
ści zakonserwowanego, 231 morgów dobrych 
łąk, 390 morgów ornej roli, gorzelnia w 
miejscu, budynki gospodarcze murowane. — 
Zgłoszenia pod lit. X. Y. post. rest. Rzeszów.

7765

K O Ł 1  O M Y
owczej wełnie i bawełnie, 

s' ' ^ ^ « ą ^ i(tU '''- - ^ in a te ra e e , wkładki spr.
łóżek, sienniki

Jedyny we  poduszki
Lwowie s p e c y a ! n y ^ > ^ / ę ^  ł tF-
skład i pracownia wyrobów>*,>0̂ 4 j J ,> ^  * ' 
pośeieli pod firmą T ó z e f  
S o l s . - a . s t e r ,  Lwów, ul. Kopernika.

KUBffl, BfilCH i KORZENIOWSKI
w ©  L w o w i e ,

|  W fabiyka pieców kaflowych
t e  3  odznaczona zaszczvtuie na wystawach krajowych
I  I  KANTOR ZAMÓWIEŃ I WYSTAWA

Ig | |  u lica  Łukasińskiego !. 6 (plac Castrumj
l |*  l i  polecają własne wyroby ogniotrwałe szamotowe, piece, kominki kuchnie i
M i  ||1  wanny kaflowe z gładkich lub wzorzystych kafli, w kolorze bia<ym, poreela-

^ 5  &a> nowym, majoiikowym, szamowym, perłowym, brunatnym lub zielonym. —
Okrycia ścian kaflami g ładtiem i lub wzorkowanemi. Efektowne ozdoby ogro­
dowe do upiększenia klombów i alei ogrodowych. Ozdoby ezyli ornamentyki 

terakotowe do budowy podług rysunku.
Wyroby nasze równają się zupełnie wyrobom zagranicznym, gdyż p ra ­

cując przez lat kilkanaście w pierwszorzędnych fabrykach zagranioznych, na­
byliśmy wszechstronną praktykę w tymże zawodzie.

Wykonywa się także wszelkie naprawy.
Łaskawe zamówienia miejscowe i z prowineyi uskutecznia się najstaranniej, wzorowo 

trwale, po eenaeh najumiarkowańszyeh. 7419

7686

!ŁTa,j-W2rToo3rsJ.iejsze

Cukry deserowe
które przez Szan. Odbiorców za najlepsze 

uznane zostały a/2 kilo mieszanych zł. 120 
‘/s kilo C a ca o  p ro s z k o w a n e  w puszkach 

blaszanych zł. 1.50.
J/2 kilo C ze k o la d y  d o s k o n a łe j po 80,

90 ct. i wyżej.
1/2 kilo K a rm e !k ó w  m ię s z . 75 ct.

p o l e c a  7696

H E N R Y K  T R E T E R
właściciel parowej fabryki czekolady

Lwów, ui, Kopernika I. 3.

Pierścionki z a r ę c z y n o w e ,
obrączki ślubne, kompletne 

wyprawy weselne
oraz wszelkie 6207

biżuterye ze złota t srebra
poleca po najprzystępniej szych cenach

J T A . M
ju b ile r  t z ło tn ik ,

zaprzysiężony rzeczoznawca i ocenieiel sądowy.
we Lwowie, hotel Europejski, pl Maryacki.

Do s k ła d u

S k ł a d  k n w j
w najlepszym gatunku Ceylon i amerykańskiej 

A r t u r a  M o ś c i c k i e g o
Lwów, ul. Ossolińskich 11 (wchód także z ul. Cichej d.ks.Sapiehy) 

Ceny w miejscu: 1 kilo 1 zł. 90 ct. aw. 
na prow ineyi: 43/i kilo 9 zł. 60 ct. franko.

Nie mam wcale tych gatunków kawy, które drudzy pod nazwą 
mojego godła ogłaszają, każdy sam się przekonać może, czy 
dostanie gdzieindziej po tej cenie taką, kawę jak moja co 

do jakości i  smaku.
Najlepsza kawa palona pól k ilo  zl. 1 e t .  20.

*/„ bilo najlepszej herbaty 75 et. — */„ kilo najl. okruchów ct. 50. 5

10 procent
taniej oryginalną bieliznę wełnianą systemu 

dr. Gustawa Jaegera 
sprzedajemy w skutek znacznego obrotu odtąd 

10 prc. niżej cennika fabrycznego

M a g a z y n  S c h a y e ró w
w e  L w o w i e ,

Skład komisowy dla Galicyi. 7248

10Q  T o w a ?  ś w ie ż y  n ie z le ź a ły

p n i ż e j *  c e n  f a b r y c z n y c h
.Dra, <3-. Taegera 

oryginalną BIELIZNĘ normalną damską, męzką i dziecinną
fabryki ."E ejrg rera , S y : n . ó - w  polecają

S .  G a b r i e l  «V J .  C h le b ó w ..i Ik
we Lwowie, plac H alicki 1. 3. 7553

P e r s k i e

S m f r n e ń s k i e

B Y W A M Y

A .  K r z y s z t o f o w i c z
Ł w ó w ? p l a c  M alick i 2  * 6749

Ł „  M A R S A
Lwów. R ynek  1. 9

nadeszły fortepiany z najlepszych fabryk 
Bósendorfera, Sch weighufera i t. p. w ce­
nach za nowe w ramach metalicznych od 
2 7 0  z ł .  w. a. Przegrane z fabryk Streichera, 
Fritza itp. w cenach od 2 0 0  zł. — Sprzedaż 
także na raty miesięczne po 15 zł. Gwa- 

raneya fabryczna. 71I 2

r .  a ®  m  j e  w w  h  o e u f k ®
apteka w Wiedniu, Singerstrasse Nr. S5

pod. „Złotem J*a,TołłdLena.“ (ssu.m. „guldenem. ZESelcłrsapfel“)
Balsam przeciw wolom
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Pigułki krew  przeczyszczające przedtem pigułki uniwer­
salne zwane, zasługują na tę ostatnią nazwę w pełnem słowa znaczeniu, 
gdyż istnieie rzeczywiście batdzo wiele słabości, w których te pigułki, 
w istocie udowodniły swą znakomitą skuteczność.

* Od wielu dziesiątek lat są te pigułki wszędzie rozpowszechnione i 
zalecane przez wielu lekarzy, a mało rodzin istnieje, w który-hby się nie 
znajdywał mały zapas tego środka.

Pudełko tych pigułek zawierające 15 sztuk kosztuje 21 ct., zwój z 
6 pudełkami 1 zł. 5 ct., nieopłacona przesyłka za pobraniem 1 zł. 10 ct.

W  razie przesłania należytośoi z gór,1 kosztuje przesyłka fiauko: 
1 pakiet pigułek zł. 1.25, 2 pakiety zł .30, 3 pakietyyzj. 8.35, 4 pakiety 
zł. 4.40; 5 pakietów zł. 5.20, 10 pakietów zł. 9 20. (Mniej niż jednego pa­
kietu nie wyseła się wcale.)

Uprasza się żądać wyraźnie i. Pserho- 
fsra pigułek krew przeczyszczających Ln;
to, by napis na przykrywce każdego pudełka zaw ierał umieszczone na 
przepisie używania nazwisko J. PSERIIO FER , a to c * e r* o n e m  pismem,

Balsam na odmrożenia *°,L ‘p"*'
Sok z wielkiej babki

20Amerykańska maść przeciw gośćcowiyJ-1
’ko 50 et. z prz 

poczt. fr. 75 ct.Proszek przeciw poceniu nóg gaf'0 50 ct; zj-ze'

flakon 40 ct., z przesyłką poczt. 
frąako 65 ct.

Esencya życia (praskie krople L%Łi,XuutT
wieniu etc flaszeczka 22 ct.

Angielski balsam cudowny “ aa g ct!' mała fla'
' P m o t r n b -  b - i n r - o l r i  przeciw kaszlowi etc. pudełko ct. 35,
L I  U O ł,o Iv  l l a h l U  O K I ,l pg/.esyłką franko 11. 60.

Pomada Tannochiniftowa al?
j . ) | ^ y - »  u q -j ^ P F S B 1H ^  Steudla, środek domowy przeciw

z przesyłką franko 75 et.

Uniwerselna sól przeczyszczająca
środek domowy przeciw wszelkim skutkom złego trawienia, 
pakiet 1 zł.

7250
Oprócz wyszczegó nionych tu preparatów, są jeszcze na składzie 

wszystkie w dziennikach austryaekich anonsowane krajowe i zagraniczne 
specyalności, a wszystkie artykuły nie znajdujące się w zapasie, sprowa­
dza się szybko i najtaniej.

Przesyłki pocztą uskutecznia się niezwłocznie za poprzedniem przo- 
słaniem należytości, większe przesyłki także za pobraniem takowej.

Przy przesyłkach uaieżytości z gory (najlepiej prze­
kazem pocztowym) wynosi porto znaeznie mniej, niż 

przy przesyłkach za pobraniem.

35 Unikam i W  :. Łosińskiego tó, Czarnieckiego L- 12 do« W ernera. (Zarsąsica Władysław J. Weber) Papier s fabryki papieru J, Fiałkowskich.


